
Ceno no1nero IO droszg. 
OPLA TA POCLIOW A UISZCZONA R YC1AL IEM. Szosa asfaltowa 

Łódź-Warszawa 
. Roboty wkrótce się rozooczną 

Lódź, 2 lipca. 
Jak się dowładuJemy, władze państ· 

wowe postanowiły przystąpić do budo
wY wielkie) szosy asfaltowej, która bę· 

' dzie łączyć Lódź i Warszawę. Roboty 

WJ EC ZORNY 
· · te zostaną podjęte równocześnle przez 

IL U STR O~' 1 Jl ... T"LT dyrekcję robót publicznych w Lodzi I · 
1 WV ""-J ~ ,I. . przez dyrekcję robót publłcznych w 

ł 
Warszawie i prowadzone będa z dwucb 
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~--~-'-------------------~-------------------:.-------------------------------=--------- cy. 

ŻMIJE W CENTRUM ŁODZI! 
Na podwórzu domu przy ul. Kilińskiego 121 
dwukrotnie pojawiły się niebezpieczne płazy 

Jeden z płazów--samiczka--zniósł cztery jaja.-Sprawą zainteresowały si~ władze 
Lódź, 2 lipca. ł po caf ej dzielnicy, przed domem przy I Amator-zoolog z ulicy Spornej o- Nazajutrz po znalezieniu weta na po 

Zmije w Łodzi!„. ul. Kiliński_ego poczęły sie ~romadzłć rzekł •. tt. znal~~iony płaz dłul?'ości 40 sesji przy ul. Kilińskiego 121. mieszkań 
1 Wieść ta zelektryzowała całe mia- tłumy ludzi. cm. me Jest żm11ą, lecz weżem. cy tej kamienicy 

stp! Dotychczas czytaliśmy tylko o wy Zimiński zdecy.dował sie zahrać pła Zadowolony z nieoczekiwanego o- mieli nową sensacje. 
pac, :ach znalezionych żmij w okolicy, za ze sobą. Zaniósł go właścicielowi ka trzymania nowego okazu umieścił go w Oto bowiem jeden z kelnerów restau
i w okolicach Wilna zapewniano nas, mieni cy, w której mieszkał, .!.!dyt ten swym gabinecie zoológicznvm i naza- racji „Pod nied:twiedziem". którv w go 
ie w Łodzi niema ich zupełnie. Tymcza już od wielu lat pielęgnował starannie jutrz ku swej wielkiej radości stwier- dzinach popołudniowych spał w ogród-
sem okazało się, w specjalnie do tego celu przeznaczo- dził, te k 
te w domu przy ut. Killńskle20 121 Jut nym pokoju wąt zniósł mu cztery JaJa. z:~tal zbudzony podejrzanym szmerem. 

pojawiły się one dwukrotnie! rozmaite gady I płazy, szcze2ólnle zaś Okazało się bowiem, te płaz jest sa-
Na obszernej tej posesji mieści się jaszczurki. micą. Wiedział on, o wypadku, Jaki się zda

rzył dnia poprzedniego, to też natych-
rozlewuia „Chełmińskiego Piwa" oraz miast skoczył na równe nogi, krzycząc 
restauracja „Pod nied:twiedziem". 

Woźnica, który przviechal do roz- al d , , d .- , .- wniebogłosy: 
lewni po piwo, przechodząc przez pod- 1110PO W Sl'O ll-łeS€1D - Żmiia!.„ 
wórze pod płotem natknął sie na plaza · Okazało się, te istotnie w ogr'ódku 
i odskoczył przerażonv. na liupf:a :folnłlia ł fef!o 6ut:liolfera pojawił sie płaz, tym razem 

- ŻmfJa! - krzyknął, alarmując Łódź, 2 Jlpca. jeni w grube pal'kl, którzy bez żadnego trzykrotnie większy od poprzednio 
mieszkańców domu. . Wczoraj policja otrzymała meldu- powodu poczęli im zadawać ciosy. Pa- znalezione20. 

~a podwórze przybiegł orzedew~z~ nek 0 napad.zie na kupca ChaiJI!a Sol- nowie Solnik i Knikier poczęli wzywac Nadbiegli kelnerzy z restauracji, zatłu- ' ' 
stk1em dozorca domu Józef Uchronsk1 ntka (Kilińskiego 60) i buchaltera Knl- pomocy. Na wf.dol{ nadblegtyc prze- kił go kijami i następnie wrzucili go do 
v.:ra:Z, z~ swym .szwagrem Franciszkiem kiera, zatrudnionego w jego przedsię- chodnlów, opryszkd rzudlł się do ucłec2 ubikacji. 
Z1mmsk1m, zamieszkałym przy ul. Spor biorstwie · kl. Nie zdolano Ich przytrzymać. Jak nas informują, płazami znalezło".' 
nej ~· Zarzu~ili oni płachtą żmiję i za-1 Gdy p'rze.d wiecwrem wYChodzili oni Do rannych wezwano po~oc lekar- nemi na podwórzu domu przv ul. Kiliń-
bral1 ją do mieszkania. ~dv wieść o w.y z domu przy ul. Kilińskiego 60, zbliżyli ską. fak się okazało, doznah oni doś~ skiego 
padku lotem blyskaw1cv rozeszła się się do nich trzej jacyś osobnicy, uzbro- ciężkich uszkodzeń cielesnych. _ I zainteresowały sle władze. 

Wład.ze prowadzą dochodzenie, do-
• : • .; ' ' ' ' ' ~ • ' t t' ' j ~ tychczas jednak nie zdołały ustalić, czy 

1 

W całej dzielnicy w dalszvm ciągu 
napad miał tło rabunkowe, czy też był panuje wielkie poruszenie. 
aktem zemsty osobistej. -~oiar lorJoDJisfz no ut. 9-(flnej 

./lfl,;jo rofunftODJO fr01oła pr~eszło fi eodsłn 
Ł<Xli, 2 lipca. 

Już oiJ kilku dni miesz,kańcy ulicy 
Pięknej ob5erwowalii iż z torfowisk, z,naJ 
dujących się przy tej ulicy unosi się ge
sty dym. Wczoraj w południe, gdy tor
fowiska te nagle stanęly w ogniu, za
alarmowano straż ogniową. Na ul. Pięk
ną zjechały trzy oddziały straty. 

Sytuacja była Już bardzo powatna. 
Ogień rozszerzał się z gwałtowną szyb
kością ł mógł prze.nieść się ·na znaj'Clu
jące się w pobltiu torfowisk domy mie
szkalne, których lokatorów ogarnęła 
Ju~ panika. 

Akcja ratunkowa trwala przesz.to 6 
gadzin. Dopiero po upływie teR"o czasu 
pożar cafkowlcte z-dolano ugasić. --

Autobus zderzył się z motocyklem Straty spowodowane zniszczeniem 
pól, są dość poważne. Jak ustalilo do-
chodzernie, w noc św. Jana na torfowi- 1!1 osó6 ,;f~jfło rannvt:li 
skach palono ogniska, które do tej po-
ry Jeszcze całkowicie nie wYgasły i spo-J Byd2(>Szcz, 2 lipca. ~obusowa. Szos~ w kierunku Tczew~ 
wodowały wczorajszy pożar. Na sz?s!e opodal. Kościerzyny wy- ]~chat autobus k1~rowany przez właśc1 

darzyta s1e wstrząsaJąca katastrofa au- c1ela Czarczewsk1ego. 
i& Nagle z z.a zakrętu wyjechał moto„ 

cyklista. Autobus w pełnym pedzie 
wJechat na motocykl, rozbijając go do-Ru c h antykomunistyczny w Finlandii szc51;d~ący na motocyklu student poti-
techuiki gdańskiej, odrzucony na kilka Parlament uchwali szereg ostaw, przeciw metrów. odn1ós1 ciężkie obrażenia. 

Propagandzie bolszewickieJ• Autobus stoczył .się do przydrożne
go rowu I przewrócił się de> góry koła-

Helsłngfors. 2 lipca. J posiedzenie sejmu zostało w drodze prze I mi. Z pośród znajdujących się w auto-
Dzłś zebrał się sejm Finlandii na se- mocą uprowadzonych z pocląsm i wY· i busie 12 pasażerów wszyscy odnieśli 

sję letnią. W Helsingforsie panu.ie z te- j wiezionych w nlewladomvm kierunku. ciężkie obrażenia. Kierowcę aresztowa 

M·a.:aso stan·1e1·e go powodu niezwykle napreżenie. Od I Na ulicach miasta doszło do licznycbn .o •. _________ , __ _ 
..., samego rana gmach parlamentu otoczo- starć z komunistami, którv wbrew zaka 

o 10 prot:enf ny Jest silnym kordon~m policyjnym,! zowi .Policji postanowili urzadzłć demon 
Lódt 2 lipca który przepuszcza Jedyme posłów. Z 23 · stracJę. !Jolić;ionf 

Jak się dowiadujemy, w n;ibliższ:ch pos!ów k?munistycznych stawił.o się na . W kołach politycznvch utrzymuje pod framOJojem 
dniach nastąpić ma bardzo znaczna zm7 p0v1edzeme tvłko 15. , ·· s1e pogłoska, że wobec ~aostrzaJącego 
ka cen mlesa i wyrobów miesnych w Obecn~ sesja parlamentu ma .na celu sł~ P.ołożenla, rząd poda s1e Jutro do dy- Lódź, 2 IIJ>CL 
Łodzi. Zniżka ta spowodowana zostaj~ uchwaleme . szeregu ustaw .. sk1erow~- m1sJ1. . . Wczoraj w godzinach przedwleczor 
tern, ie obecnie w okresie letnim mamy nych przeciwko propa~andzte ~om~m- Wielki pochód chłopów na J~cbing- nych na szosie pabjanickiej dostał . 1lę 
bardzo małe zapotrzebowanie na mięso I sty~znej. Rz~d przedłożvł lzbte . kilka fors . został ze 'Yzg-l~dów techmc:;;nych ~~~k~~; ~aRud;ju t~hj!·~~~l~~o 3K~!i~j 
i J·ego wyroby ,natomi'ast bardzil duża wmo.sków m. m. ustawe o _?Chrome ~e- odłozony do pomedz1ałku. FI j H D 

bi kl t kt r e or an yniewicz. oznał on cięż:-
})()dai bydła i niero11:aciznv. Zniż~a ta i pu 1. ' us awę prasową, ? 8 ma uru : kich uszkodzeń cielesnych. Wezwmi c 
bęć:r.ie wynosić prawdouodobn-e około ; możhwić ukazl'."wanie si.e pism. komunł pogotowie po udzieleniu pierwszej po-
10 pr()c. stycznyc~, pro1ekt zm1anv mektórych Paryt, 2 lipca. 1. 1 

S b 
. . t . postanowień kod~ksu karne.iro oraz no- w niewyjaśniony dotychczas spo- mocy w gro nym stan e przewioz.lo go 

a O OJS WO ucznia welę do or~ynacJ1 w~borcz~i. . . . sób najechał wczoraj po południu sa- •do_s.zp•t•al•n•ś•w•.•Jmó1111z11ef•a•. •-•••-
• po01adu siej .:en~uru Posłowie .komums~~czm. soc1ahśc1 mochód na 4 młodzieńców, odpoczywa- Kl~ska pożarów Luck, 2 lipca. oraz Szwedzi wystąpili z gwałtownym jących pod drzewem obok szosy pod 
w Dubnie popeł'nił wczoraj samobój protestem. przeciwko tvm ustawom o- Beauvais w departamencie Oise. · Poznań, 2 lipca. 

stwo przez pow ieszenie uczeń VII kia- I raz przeciwko metodom stosowanym Trzech mfodzieńców zostało na miej Kurjer Poznański donosi 0 groźnej 
sy gimnaz,ium państwowego, Stanistaw przez cztonkó':' „Rygla finladii" wobec .

1 

scu zabitych, pasażerka zaś nieszczęs- klęsce . pożarów, jaka nawiedziła ostat~ 
Doczkowski. Przyczyną tragic~ne_go . posłów komu_ms~vcznvch. neg.o samoehodu . zmar~a w drodze do nio k~lka powiatów ~jewództwa poz-
kroku ucznia byty z.te stopnie w swia-1 . Okazało się, z~ ~rzech oosłów _komu- 1 szpitala. Szofer Jest ciężko ranny. tn!'ńskiego. Straty ,wyn,µrte z tych poża. 
dectwie szkolnem. mstycznych, zdązaJących do stohcy na _ row wynoszą setki tysięcy złotyc~ 

„ 
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Finlandzki król przemytników „. wedlu~ stareito podania, wy pa Ir· 
landja w zamierzchłych czasach tylko 
co 7 lat wyłaniała się z głębin mor kich, 
aby po krótkim czasie znowu zniknąć 
w wodnej otchłani. Dopiero gdy Jedne
mq z śmiałych rycerzy udało się na naj
wYższym szczycie· wyspy przytwier
dzić podkowę, Irlandia na wieki ''rieków 

uprawia prz1myt alkoholu nf 1 dla zarobku, ala dla.„ idai 
%ortani•oDJal on llol~ paniernu'li 1Roforó 

OJeli, DJal€DJ • 0Jlod•on1i i •111v,ic:ia ... 
Król przemytników finlandzkich, Al- ne. Niska przepadł jak kamień rzucony Ze skutemi rękami i noga111i odstawio pozostała na powierzchni mofza ' jako 

got Niska, Jest niezwykłym czlowie- w wodę. Może utonąl! ! no Niskę do więzienia w Abo, po pocho- „Zielona wyspa". . . . . 
klem. Od długiego szereg-u lat jako prze Bardzo cienkie mieli miny d-0zorcy, diie przez miasto, który jakoś bardzo „.podcza up~lów c1e.mutk1 drucik 
mytnik prowadz.i on walkę na śmierć i gdy o przygodzie tej składali raport po- przypominał pochód kryminalny. W stalowy, stanowiący spręzynę zegarka, 
~ycie z finlandzkimi władzami celnemi i lłcji na wyspach Alandzkich. Natych- więzieniu Niska cz.ekać ma swej rozpra- podleg-a rozsz.erzeniu się, w~kutek cze
w tej nierównej walce jednego człowle- m~ast P?Stawiono na nogi cale po~oto- wy sądowej i wyroku. Nikt jednak w ca go wskazówk• zegarka suwa!ą si~ lategi 
k~ ~ całą zorga~izo_waną potęgą.- ZVfY wie, ktore przy pomocy psów policyj- lej finlandji i SZ'\vecji nie wierzy, żeby wolnłeJ. powodując opóźnieme się ze
c1eza. Prawda. ze Jest to człowiek me- nych wszczęto poszukiwania. Nie czlo- do tego doszło. Uchodzi za pewne, że garka. 
zwykły. Przystojny, rosły, bardzo wy- wiek też, ale pies byl tym który poko- król przemytników l tym razem zmyli ... alkohol metylowy, pzyli drzewny 
kształcony •. o wytwornych manierach, ual k'Tóla przemytników. Napól zmarż- czu~ność wtadz więz.jennych i przy po- używany u nas do skażln!a spirytusu t. 
m~gł~y śm1alo grać role bohaterskie w nlętego wydobyto Niskę z krzaków. w mocy swych \VSpólników wydostanie zw. denaturowanego wywiera bardzo 
w1elk1m repertuarze każdego teatru. które się zaszył po wylądowaniu. Nie sic; na wolność. szkodliwy wplyW na nerw wzrokowy. 
Jest zresztą rzeczywiśde bohaterem I stawiał żadnego oporu. Niepowodzenie Stanie się to napewno, jeżeli wysłu- dlatego też nieraz po spożyciu trunków, 
podczas wojny oddał ojczyźnie swej ucieczki, uplanowanej już zresztą w w;ę c:hane będą gorące modlitwy wszystkich zafałszowanych takim spii:ytusem, wy
nieocenione usługi. zieniu stokholmskiem, spowodowane by finlandzkich i szwedzkich podlotków. stępuje ostre zapalenie nerwu wzroko-

Przemytnictw-0 uprawia z zasady i lo tern, że tódź, która miala go zabra~ na których piękny i śmlafy Niska jest boży wego, prowadząc do ślepoty. 
niejako „dla idei". Przemyca zresztą tył pokład po jego skoku od wody, nie przy szczem. . .. znaleziony w Egipcie J>OSa2 kró· 
ko alkohol, jak wiadomo. zakazany w byla na umówioną porę. tewny egipskiej Nofretete, o który to-
„suchej" Finlandjl. „Alkohol w naszym czył się przez dluższy czas spór między 
północnym klimacie jest do życia nie- muzeum beriińskiem, gdzie posąg sie 
odzownie potrzebny - mówi Niska.~ „_ołd a4rwelot„„u ...rodq znajduje, a rządem eg-ipskim. obecnie. w 
Jeie,Ii nasz rząd tego n!'e .roz?mie, ~? ..,.., QI& „. lfll „„ ,.,.. myśl postano'?"i~ia z.arządu ~u~eum po 
musi wkr?CZYĆ prywatna micJatywa . no-q --r - oll Jl be„11 ..... --•eł zostać ma defm1tywme w Berl1~1e. 

Zorgamzowat on całą flotę pancer~ - - OD•Q P 4t •• - „z osób szczepionych raz w zyclu za-
nych motorówek, które corocz.nie przy- . W Berlinie coraz c:zęściej powtarzają bomby. . pada na ospe 3 i pól procent, podczas 
wożą do kraju tysfą.ce litrów zakazane- się rozruchy .komumsty~zne, przy któ- . Samochód tego typu, podo~1e Jak gdy z nieszczepionych zapada na te 
go płynu. Dzięki swemu niezwykłemu ryc~ dochod.~1 . do WYm.1any str~alów 1.rme, ma w gó~ze o;braca3ącą SJe. wi.e-: straszną chorobę 7Z procent. 
sprytowi udaje mu się zawsze prawie pomiędzy po1Jc1ą a mamfestantam1. zycik~. z któreJ wyziera otwó~ w1~lk1eJ .„wart0ś6 materjafna substancji 
wyprowadzić w pole władze celne. A je Owóż za tanawiając się nad najod~ rur~· Jak gdyby maleJ. a.rmatk). I 1s!Ot· sktadających się na ciało człowieka wy. 
żeli przypadkiem kiedy powinie mu się powiedniejszemi środkami zwalcza11in nie 3est .to armata. ale z1eiąca nie .. ogmem rażona w zlotych, wynosi okoto 6Ó zto
noga. zawsze w jakiś niewytłumaczony tych roiruchó\i.·. policja przypomniała tylk? zywiołem wprost przeciwnym, tych, w tern wartość samego tłuszczu 
sposób wyłamuje się z więzienia ! znów sobie ustę.p z powieści Vernego. ~dzic bo zimną 'o/odą. oceniać należy na 20 złotych. 
przez dłuższy czas buja na wolności ku dzicy ludzie wziąwszy .automobil za Ta bron antyrewolucyjna moż.e rzu- ,..technika telewizjL która okazała się 
utrapieniu wszystkich abstynentów i wóz Boga Smierci, rzucili się pod jego cać wtod.ę oderwan~m\ bryzg:

1
1• il~~ zupełnie możliwą w doświadczeniach la 

strażników gr~nicznych„ k!>'a, lecz ~ałoga autoJl!obil1! pu~cił~ na jednos ahtYm strumie.n em na eg os boratory}nych, w praktyce nie da się 
Gdy ostatm raz Niska żegnał sfę i mch strum1~ń ~ody, a zą~m sm1erc1 fa- 50 metrów I w ten sposób przyprowa.- jeszcze obecnie przeprowadzić z powo-

wtadzan;ii fińsk_iem!, ~ap~wied~iał: natycy uciekh ~o. pręd_zei do domu, bo dzać wzburz.one tłumy do przytomności. du nie dość jeszeze udoskonalonych 
- Nigdy w1ęce1 nie uJrzyc1e mnie w wprawd~łe ch~1eh. zgm_ąć. dla. swoje~o Oprócz: teJ głównej artylerjl,, pa?ce~- aparatów. Przy dzisiejszym stanie wie-

Finlandji. bóstwa. Jednakze me chcieli w Jego imię nlka po obu s.tronach tanku znaJduJe się dzy skonstruowanie odpowiednich · apa-
Stalo się jednak i,naczeJ. Wskute~ dostać kataru, . . . cały pa~ mmeJszych sikawek, któ:e rat6w vochłonele>by z·byt wysokie ko-

defektu motoru swej Jod.il pancerneJ Z tego przyp_ommema zrodz·!r się. po wyrzucaJ~ .wod~ na 5 metr~w zaledw1e. szty. 
musiał król przemytników przybić do mysł oryg1nalneJ maszyny woJeune,. z Moina i mch oblewać manifestantów z w Lo Anft' 1 dzl . k wiid 
wybrzety szwedzkich ,,.clile został uje którą odbYWaJa. się obeenfe próby. Jest przodu, rtyłu, z boków· albo z wszyst- „. . 5 ._e es, g e. Ja. . o~o 
ty na żądanie władz fińskich wydany to po.prostu. czołg, czyli tank. ?Patrzony I kich str~n narai. Policia. be:IU\ska ma d~~~!~g;Jb;'ari~te~32 ~~~e~~al\lmfi: 
Finlandii. dookoła s1l·neml pancerzam1, . które ufność. ze teg,o rodzaJu ener~1czne tus2e d'on kió b dzte mó 1 mieśck 5105 Celem jego przewiezienia wysłano strzegą zalogc; przed strzałami rewo!: potrafla.. $tłum.fe naJgrotniC'JS~ nawet t 1 sl0cy ;~ ó~ g po 
dwuch najbardziej doświadczonych u„ werowemf, a nawet przed \VYbucham1 rewolucJę. Y 1 z • 
rzęd·ników kryminalnych, którzy mieli . 
pilnować niebezpieczneio więźnia, zna
nego z zuchwalstwa i nl,ezwykłych 
l)omysMw. Mimo za$tosowanla wsiyst
kich możliwych środków ostrotności jed 
nak Niska i tym razem w-ypłatał nlezwy 
kiego figla swym dozorcom. 

ffDzicy ludzie Paryża" chcieli zjeść milionera 
Groteskowa przygoda amerykanłna w kanałach pa

ryskich - Silne ·wrażenia ł cuchnące zapachy 
Cdeeranq fto1Deljlc DJ•łql •a rse<qDJisfośł 

W drodze z więzienia stokholmskie
go do Finlandji więzień był w doskona
łym humorze. Ze śmiechem opowiadał 
załodze statku, ile razy urządzał kawały 
władzom finlandzkim. Nie wolno mu by. 
Io opuścić kajuty, ale za to zaprosił 
wszystkich na iście królewską biesiadę, Amen~kanie, którzy zwiedzlli Paryż, pfeklo siQ coś, podobnei<> do królika, a. .dło, kiedy przewo4nlk wycłeczkl wPadl 
w której. po pewnym wahaniu, wzięli Jublą potem przez caty rok iadziwiać raczef do kota. na szcieślhvą myśl l ~zyknąf: 
ndzial ,i sami dozorcy. p 0 uczcie Niska swoich towarzyszy Przy obiadach i ko-- Przy ognisku sledzill nap6l nadzy ..._ Policja id.ile! · 
nlożyl się do snu. lacJacłt przygodami, Jakich tam d".lznal!. mężczytnJ i f.><!złane w ta.chmany kobie- Na to hasło ludzie pierzchli, a ueze-

Statek 0 brzasku dnia jut zbliżał się . Jeden więc ~wledzit „B~l Tabarin" ty, a wsz.ystkim przewodziła straszliwa stnicy wycfeczkl wraz z panem Lewt
do wysp Alandzkich, gdy Niska zab,dał, 1 poznał tam dwie szczególme wyuzda- wiedźma: z: rozpuszczonemi czarnemI !Onem, pośpiesznie J)owr6elli na Jl'.>
by go przeprowadwno sfo umywalni. Po ne tancerki, które jednakże ok.~,zały s~ę włosami, z błyszczr&ceml oczyma, z bla~ włerzcb~ię ziemi. 
drodze odpechnął dozorców 1, jak był, w „pr~wdzlweml anrs.tokratkam1 z naJ- temi zębami. straszna, ale nlewątplłwle Dlug1 czas pan Lewlson zacbwyeal 
p!diamie, rzucil stę sko~lem sportowym y;yzszych sfer Paryia. Amerykanin zna bardzo piękna„. swok:h roda:k6w tern opowladanie~ a! 
do lodowatej w-0dy morza. ~eh nazwiska, ale honor nle pozwala mu Wledtma rz;ucłla sle na gromaa~ cu~ pewnego dnia, czytając dziennik! pary-

Stało się to tak błyskawicznie, te nikt ich ujawnić. . . dzoziemców l ku zaohwytowi miljone- skle, zadrżał z przerażenia. ZnaJdowała 
nawet nie miar cz.asn wydobyć rewot- Inny chwall się ~rzyg--0dam1 swemi rów amerykańskich zwymyślała ich od się tam bowleJ'!l notatka, która oplewa-
w.eru. po artystycznych k~aJPach na Montpar- „ohydnych lichwiarzy" I „parszywych ła tak mniej więct:JJ: 

Rzecz pros-ta. te natychmiast zatrzy- nass.ie, ale wszystkich zakasował. młe>- zbieraczy pieniędzy". Szczególnem. upe>- „Znana śpiewaczka. pani fx;o i były 
mano statek, spuszczaJl\e lodzie ratun„ <lzlutkl milioner„ Thoma~ E. Lewmson, ctobanlem obdarzyła Jednak p. Lewlsona czt.onek opery meidjolańskieJ, Stgnor 
kowe i zaczęto poszukiwać zbiega. który w ostatnim sezonie zapierał od- I irzuciwszy się na nlego wrzasnęła: Menottł proszą newnego mt'ldego ame
Wszelkte usiłowania jednak były darm- dech w '3lerslach swoich sfuchaczów, _ Wy wszyscy na bok, a tego ia- rykanlna, który ubiegłego roku brał 
!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!..!!!!!' OPowladaJąc przygodę, jak się natknął chowuję dla siebie! udział w przedstawieniu komedji „Dzf-

na prawd1zlwych „Dzikich ludzi Pary- I L i . tkt h .'A cy ludzie Paryża0, w Podziemiach pa-
ta". . pan ew son, w nowm c spvu- ryskich, ateby się raczyt zgłosić na Plaga komarflW Było to podczas nocneJ wYcieczki po "!ach, musiał sht~ć przy ognisku na blo- świadka w ich procesie z przed•slęblor-
stawnych kanałach Paryża, wr~antze>- cie, musiał Jeść J>feczon~go kota, a nłe stwem pQdr6tnłczem Miller, Scbultze 

W roku bieżącym wskutek długo-1wanef za grubą zapfatą przez nlemiee- wolni) mu na~e~ było sfdgnąć rek:\ do„. I Co o 25 tysięcy franków. 
trwałych upałów daJe sie we znaki pła- kie biuro podróżnicze. Połlezk6w v.łedtmy, kt ra mu ste bar- Wymieninne bowiem przedsfębłor
ga komarów, która łatwo sorowadzić Na Jednym i zakrętów podziemi -- dzo podoba.ta, !'° straszydto wrzeszcza- stwo urwało z artystami kontra.kt o 
mote epidemię malarii. Walka i komara uczestników wycieczki uderzył cz~rwo- to natychmiast. . . dalsze przedstawlenia „Dzikich ludzi 
mi Jest bardzo utrudniona, musi bowiem nY blask i jakieś dzikie krzyki. . - Łapy przy sobie, bo lnaezeJ z1em Paryża" pod pozorem, że ta nłedorzecz.. 
być prowadzona systematvcznie na wici Przewodnik wycieczki zadrżał i stru- c1~ na surowo! na komeidja nie robiła żadnego wrate-
kich obszarach i usiłowania Jednostki mlonym głosem ośwladczvt: Z kA ta wyliu;t potem Jakiś trzesący nla na cudzoziemskich podróżnikach. 
nic tu nie po111ogĄ. - Panowie i panie! Zbierzcie te.raz sfe staruszek. Pl)kazafo sle, te to 80-let- Poszkodowani twierdzą jednakte ina-

Najskuteczniejszym środkiem walki całą odwagę f przytomność umvsru, bo ni członek bandy „Dzikich. tu<łzr•, kM- czej, fch przedstawienie wywofYWafn 
jest oczywiście zdrenowanie wsiystktcb niebezpieczeństwo jest wielkie. Przypad re~o uro~złny właśnie miano ucz,cfć. .zawsze grozę. a szczególnie pewien 
mokradeł i osuszenie albo srrnntowne o„ kowQ natknęliśmy lę na „Dzikich ludzt Odbył~ się więc d·z~łe śpiewy f tance, młody, chociaż gtupi, miljoner amery
czyszczenie wszystkich stoJacvch wód. Parvia". a sędziwy ~~airzec pieknym gf.(')sem ba- kański wziąf tę sztuk;ę tak na serjo, że 
Dobre usługi oddaje również zatruwanie Zapóźno byto .iui się cofać. Oczom S(')wym od'~mew~! pio~enke p.t. „O cze1n omal nie umarf ze strachu. 
larw zapomocą błękitu pruskiego, stoso- cudi:ozlemeów. nad jakąś kałużą. przed- mówią kamienie · . -Tego więc amerykan1na artvści -pa. 
waó je motna Jednak tam, gzie niema o- stawił sfę wtdok cz;etroś, jakpy obozowi· Na zakończenie miało St~ st.ać co~ ryscy radziby wi'dzieć przed sądem, ate 
bawy zatrucia ryb • ska cygańskiego, ugrun".>wanego dokota straszneg,Q. Wiedtma rzuclta się na pa.

1 
by itożyl §wiadectwo na rzecz !eh kun~ 

· dużego ognia, przy którym, na rotnie, na Lewlsona i ·już chWYciła go n gar- situ aktorskiego". -
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J den lekarz na 2800 mieszkańców • 
Diw łękowe 

Zbył wielu mamy lekarzy w miastach. za mało-na prowincii 
Wędrowne ambulanse mają walczyć z plagą .znachorstwa 

Łódt, 1 lipca. rze. - Niech idą do miasteczek, na za- Lekarze przynajmniej w ten sposób 
Urząd statystyczny ogłosił ciekawe padłą prowincję! Tam ich miejsce! pragną pomóc ludności prowincjonalnej 

<lane, ustalające ogólną ilość lekarzy w Ale młodzi nie kwapią się do wyjaz- l tępić znachorów, których działalność 
całym kraju Z obliczeń tych wynika, iż du na prnwincję nawet, gdy mają tam jest wprost zastraszająca. Znachorów 
posiadamy obecnie w Polsce 10,248 le.- zgóry zapewnione utrzymanie. Twier- z.resztą nie ta·k tatwo można się pozbyć. 
karzy. Ponieważ statystyki ustalają dzą, że prowincja s'kamje ich na tycie Na Wł'stawie higienicznej w Dreznle zo
ogólny stan ludności w naszym kraju w okropnych warunkach, bez efektrycz- stały uW'idoczni0ne tablice statystyczne 
na 30 milionów 732 tysiące ludzi, więc naści, bez wodociąg6w ł rozrywek kul- wS'kazujące nlezm.ierne rozpowstecłr 
na jednego mieszkańca 11rzy11ada prze- turalnych nienie tych szkodników w całych Niem-
cietnie 2.800 mieszkarfców. · h · ż k b k Jeśli porównamy powyższe dane ze Lekarze. st~te~znl, widząc, te stosu~- czec • mimo, e w raju tym nie ra 
statystykami państw zachodnlo-europej kf ~a prowmcJi n!ernał wcale nie u.l~gaJą lekarzy w kat.dym zakątku. 
sklch. dojdziemy d1J wniosku. lt wiele j z1:mame, przed. klik.u miesiącami zorga- Miejmy Jednak nadzleJe. te nłeza:aru
i pośród nich posiada nie wlecej, a czę- mzow?li spec1alny .am~ul~ns, którym go stosunki te ulegną poprawie. Coraz I 
sto nawet i mniej lekarzy. w 40 miljo- mlodzl ,lekarze roz~eż~zaJ,ą po zapa<l- wlększe 'Uświadomienie mas. a jedn<r 
nowej Francji Iekany jest 27 tvsięcy, ły~h dziura~~ pirowmc3on~lnych.. doko- cześnie dopływ sił lekarskich na pro- . 
a wlec na kaiidego z nich przypada 1500 mpą~ na mze1sczz operacy1 t innych za· wincję, zmuszony~h przez konkurencje I 
mieszkańców, cZJ'li niemal potowa w biego_w. do opuszezenla W1ększych ośrodków _ 1 

ponhvnaniu z Polskti Liczba tych ambulans6w ma zwlęk- przyczynią sle nlewątptlwie do poprawy 

Dzlł I dni następnych. 
Wielki przebój diwiękowy 

We~ele w HollJwoo~ 
Dziele miłokł młode![o ,hięcfa łłudru

fe wspaniała operetka Oskara 
Straussa. - Wytwórni: "Fox-Film 
Corporation", Przecudna operetka O• 

skara Straussa. 
Vf rol. "ł, nafpięk. fwiazda Hoflywood 
pełna temperamentu, kokiełerji Nor
ma Terris i najpiękniejszy amant 

I. H. Murray. 
Cur metodfi rom ansów cyga~akłcb 
i ukraińskich Imponujący przepych 
wystawy. Rewelacje rur.hu, dtwięlcu 
i harmonii. - Ilusłracfa muzyczna pod 

batutą Oskara Straussa. 
C.ay mieisc zniżone: zl. 1, 2 · I a. 
Początek seansów 6, 8 i 10.15, 
w 11ob. i niedz.: 4, 6, 8 i 10. 15 

Między opieką kka!fską Franc]! 1 szyć S·ię już w najbliższym czasie. zdrowotności naszych miasteczek 1 wsi. 
Polski jest jednak ta różnica, że gdy • . 
tam. rozsiedlenie lek":rzy jest w całym 1 li'„ , d k• 

1
. • U • • 

~Ll!:z0;r:Ait~~~~~?.1fch"SJ:~:!~ I uO z I .. do m1arz okradł ch1ńsk11go dyplomatę 
mierne. o czem zresztą pisano już nie„ N. -1 d 5· Th K.. d k. 
Jednokrotnie, gdy na prowincn jest nie- 1em1 a przygo a p. 10· am- IJO na WOrCU warszaws Im 
dostateczne. R bi • Ł d ·1 'H Statystyk~ ogólna w tych okręgach ,, osen um, my cię znamy z o ZI.„ 
1.nacznle odbiega od tej przeciętnej 2800 
mieszkańców na Jednego lekarza. Są · Łódl. 2 llt>Ca„ ry stwierdził brak portfelu. zawierają- oświadczył fm w języl(u niemieckim, 
fJOIViafy( f!dzie przeci~tna przekracza Posterunek policyjny na dworcu cego grubszą g-otówk~ zawezwał kon„ te Jest cudzoziemcem i wszys tkie swe 
IO I wiece} tysiecy! Głównym w Warszawie otrzymał alar- duktora i dosadnemi gestami dał mu do dokumenty z.łożył w konsulacie nie-

Strach pomyśleć, Ja'k w okręgach mującą wiadomość. W przedziale pierw zrozumienia jaką poniósł stratę, ten zaś miecklm. 
tych wygląda zdrowotnQ~Ć f Jak kwit- szej klasy pociągu Stolpce - Paryt. czemprędzej pobiegł na posterunek. Wywiadowcy nie dali mu jednak spo 
nie tam znachorstwo. który. zatr~ymaf się '!' Warszawie na P. Sio-Tham-Kijo zdołał opisać poU- ko}u. Przyjrzel~ ~u się ?owiem ~wa

W ciąQ;u roku 1929 \)l'Zybyto 534 le- przeciąg k 1 łkll'!1astu mmut. iostar okra- cjantom wygląd osobnika. który był żnie I zdobyli JUZ pewnosć, że ma1a. do 
karzy, w bieżącym roku Uciba \eh znów dzlony delegat poselstwa c:bh\sklea:o przypusz.czalnie sprawcą kradzieży. czynienia z Rozenblumem. 
znacznie wzrosra - mówią starsi Jeka- Sio-Tbam-Kiio. Chiński dyplomata, któ- Miał nim być wysoki, elegancki brunet, - Rozenblum - za wolał doń Jeden 

który przez przecią~ kilku minu,t bawił z agentów. - My clę przecleż znamy 

Palenie fyton:u w autobusilab 
w Jego przedziale i poprosił go o Zł• nie z Berlina, lecz z lodzi! 
palkę. Doliniarz widząc, że został zdema-

Wladze przetrzasnęfy nat~ch.miast skowany, z błyskawiczną :sz~bkośdą 
cały dworzec, poddając rewizji wsz.yst wyskoczył z wagonu I rzucU się d-0 u-

B'urojnv pr•epls. fitoref!o fedqafl mlefu·pasa•e- kle pociągi na stacji. . , „ cieczki. Nie udało mu się jednak wym~ d Dwaj wywiadowcy zainteresowali knąć z rąk wywiadowców. Fo kilku 
r "' ~łe pr•esfraef!a sle jednym z pasażerów pociągu Łódt- minutac~ ~prowad~ono .~o na posteru-

Lódt. 2 hpca. I w taden sposób nfe mogą zrezygn~wąć Warszawa, mającego za kilka minut · nek policyJ~Y, gdzie. ch inskl dyplomata 
Już. od dtuzszego czasu otrzy~u!e- \ na krótk! okres czasu podczas. jazdy z wyruszyć w kierunku naszego miasta poznał w mm osobnika, który go prosit 

my z _licznych sfe~ naszych czy~elmkow I nałogu mkotyzowania się.„ Pasażer ten, siedzący w przed4iale o zapałkę. . 
utyskiwania na meprzesłrzegame przez 1 Pożądane byloby, aby władze wpty- drugiej klasy, wydal się im dziwnie po- Rozenblum miar zresztą jeszcze pr~y 
pasaż.erów . a~tobusowych pewnego , nęly na kierowców autobusów. aby cf doł)lly do znanego łódzkiego doliniarza sobie portfel z gotówką . . gdy~ go nre 
przep.isu p~JJ~YJn~go. . . ze swej strony czuwali nad przestrze- Szal 'Rozenbluma, z którym nieraz ju:! zd.ążyl ukr~ć. Przyznał się więc natych 

Mranow1c1e w1elu podr6zuJących - gani em tego - w zasadzie tak. racjo- mieli do czynienia. Postanowili wlefC', po mtast do .wmy. 
mimo# , nalnego przepisu! I krótkiej naradzie. wylegitymować go. Jak się. okazało zto~z.1.ejasze~, u~~-
wyraznego zakazu palenia tytoniu w . X. Elegancki mężczyzna początkowo żany za .J~dnego z n~J111ebezpieczn1e}-

autobusach - szych dolmiarzy, bawił w Warszaw1ę 
ćmi sobie przez cafy czas podróty pa- na gościnnych występach i gdy powra-

pierosy, zanieczyszczając w jeszcze lU[lW~łe WłilB. D~:e ~O !ij~H W ~ft-~lm!tU car do Łodzi na stacji postanowił Jes~-większym stopniu atmosfor~ wewn~trz cze ogołocić p, Sio-Tham-KUo. 
autobusu - zanieczyszczoną już i tak --• 
spalinamf motoru.„ 

oso:s~ó!r~g;~~n~rw.:ac~a;~~. ~ll:rz;;ć~~ 15-Ietoi chłopiec 08 czele bandy złodziejskiej Robotnik \V trybach 
tt.stuią. nie mo~ą~ podcza'l uciążliwej l6dt, 1 llpca. ' Zarzo.dzono za nim 11ośctg, kt6ry Je· maszyny 
pcdrózy swobodnie od.dych~ć... Władze policyjne zostały zaalarmo- dnak nie dal żadnych rezultatów. 

Zw tasz.cza dokuczlly.re Jest to pod-

1 

wane zuchwałym włamaniem do sądu I Młodociany przestępca, znalaztszl' Straszny wypadek w f abrycg 
czas trwa1~cych. ubecme up.a~ów .:. powiatowego w Radomsku. W nocy do się na wolności, postanowił zakpić z 54- monopolu tytuniowego 

Wszel~re prolesty rozb,laJ<\ się Jed- przybytku Temidy dostali' się jacyś zło.. ' du, z którego udało mu sil: uciec. Dobrał lódt. 2 lipca. 
nak o upor namiętnych palaczy, którzy 1 czyńey, którzy splądrowali cały lokat. I więc sobie dwuch godnych kompanów I Wczoraj po potudniu fabrvka pad
~·q•n•Hn-H••••••• n•••• n• Łup k:h był dość nikły. dokonał wraz z nimi włamania. Ody nie stwowego monopolu tytunioweiro, przy 

l·tZY DłWIOkOWY Ofiarą włamywaczy padło 120 zto- pozostało mu Już ani ~rosza ze :vdobytej ul. Kopernika 62 była terenem strasż-N tych, pochodzące ze składek na irzecz: w sądZlie gotó~ki, miał Jui zamlair do- neto wypadku. 
l no•Toalr W łodzi pewnej Instytucji filantroJ>UneJ oraz kił· konać następne1 wyprawy, lecz poUcja j Jeden z robotników. Wincenty Wy-

,, . PLE•DID~~ 'kanaścl~ ztotych, llOZ<>sta.wfonyc~ w wreszcie z.dolała go unieszkodliwić. pych, zam. przy ul. Wodne.i 19 w czasie 
smfladz1e praez jednego z urzędników śl dJaros wstał al resztodwany. W toku pracy zbliżył się nieopacznię do maszy-
sądowych e ztwa przyzna się <> winy l prze- któ j t b 1 M Dziś i dni nasf4=pnychl · chwalał sie przed policją ie zdobył so- ny, re ry Y porwa Y mu lewą re-

w. lk. ydzi'eł dz.' "'kowe pod t t Złoczyńcy pracowali tak efebo, te I ble . ś ód t 1 ' l ł kę. Na przeraźliwy krzyk nieszczęsne-
ie ie arc 

0 
wi... Y • nawet. woźny Sz.czukock4, •którego młe- miat.!;'y~chaćzskll~~ykcołe;a~Ty;a(azJiu go, .nadbiegli robotnicy, którzy wstrzy-

n I [n a 
1 
~f ~~~~~sz~c~~tl~l;ch ~:C~j~~;J~cb'~~i:: na go~dnne występy do Łodzi. Nazwisk mah maszynę i zaalarmowali oogoto-

. rów I dopier<> w godzinach porannych osobników, z którymi dokonał wspólnie wiep b . . . 
1 ż l śl d od rkł zł dzl j włamania do sądu radomS'kowskłego rzy yły lekarz stw1erdz1ł. ze Wy-
, zamya Y a Y gosp a 0 e - nie chciał policji wyjawić. • pych doznał ciężkich uszkodzeń cieles-
I skieJ. - Tego s•ie ode mnie nie Cłowlecie- nych ~po udzieleniu pierwszej oomocy 

'Yszczęte dochodzenie DO pewnym mów!l. _ Nigidy nikogo nie wpakuję. . przew1ozł go do szpitala okręgowego 
<:zasie daf o konk•retne wYnrkl. Okazało J I r . I l ł I związku Kas chorych. według powieśd genialne~o piewcy Slię, że gfównym sprawcą włamania był aros, zna a.z szy s ę w IJ'ez.u tace · • 

morza CLAUDE FARRERE'Ą 15.Jetnl chf.opiec, Jan Jaros. pned. sądem, na sprawie rówmet nłe !J'oior DJ IDle§~ftanio 
w. rolach 4 potęgi Nie była to jego pierwsza wyprawa wys:dr ;1~~~f~0 na rok pobvtu w za W dniu wczorajszym wvbucht po~ar 

• . głownych . ek~anu • złod~iejska. Pr.z·ed kilku ~i;siącami po- kładzie wychowawczo-poprawczym. 
9 

w mieszkani~ ~aj~ra Frv~m!lna przy Btlhe Dove Mikołaj Susantn pełną on znaczną kraduez w Radom-~ _,, KX3'~~ ul. No.woceg!elmaneJ 28. ~snen rozsze-

D ld ' d p L I sku i został wówczas osadzony w are- · · rzał się z wielką szybkościa i orzybrał ona Ree ' aul ukas. szcie. Sprawa jego została wyznacz.ona • • bardzo poważne rozmiary. Zaalarmowa 
Cena mletsc: zł. 'I, 2 I s. ' na trzy. dnd przed opisanym powyżej N1eśc1e po mot no ~.traż. ogniową, . która dzieki szybkiej 

. . włamaniem do sądu. Jaros, który został! akc1i pozar stłumiła w zarodku. Wła-
Początek seansow o _g. 6, 8 l 10 w. I sprowa~z.ony z aresztu. na ~ale s21dową, n~ ibiiedn·1e1·szym• ściciel mieszkania poniósł dość zn:icz-

Aparatv dźw1~k~we • • w czasie pr1erwy zdotaf się wym1rnąć ie!Wjl a • ne straty. Przvc 1, ~ · na noża rn _ ,, .<1 !J i-
syslemu • We.;tern Electr1c na kurytarz I zmieszać się i tłumem. wa budowa prze \' ·0d 11 kom inowc~o. 



Słr. 4 

Wiązanka humoru 
Pewna nauczycielka w halę zasady W9116ł· 

..-.cy szkoły z rocłziq pragnie odwiedzić mat
kę Jednej ze ewych uczenie. Udaje się więc poci 
wskuuy adree I ł'fOSi l]>Otkanego w bram.le 
c:Jalopca1 

- M61 kochany, nie mógłbyi ml pokazać, 
fcłzłe mieuka pani Drabikowa. 

Chłopiec: zgadza się odrazu I prowadzi uu
UJClelkę po bardzo wipldch ł brudnych ICho. 
cltcla aa p!4te piętro, gdzie na końcu cłelllllqo 
brytana pokazuje jej zamknięte drzwi: 

- Tu mieszka pani Drabikowa. Ale teru 
alem& lef w domu. Siedzi na dole aa podw6rzu 
l rorzmma & dozorc:zyni4. 

•• • Murzynka mówi zatroskana do sweJ córki: 
- Znowu spacerowała~ z angielsldml ma

IJDJrzamif Ol dziewczyno, ddewc:zyno, pny
ałość twofa przecłstawia ml ałę w blll'du 
BIAJ.YCB kolorach, 

•• • Gancegal udał się do lekana1 
- Pan Jest powainie chory _ rzekł le

ltap _ musi pan przestać stanowczo palle. Nał
wylej mo:te pan palić Jednego papłerOM po 
11a!dem fedzenłu. Broń Boże więcefl.„ 

Po czterech tygodniach Gancegal a.dal ałę 
pojlownie do lekarza1 

- Widzi pan - uradował się . lekarz - te· 
raz wy1Jada pan o wiele lepie!, nawet trzy· kiło 
~przybyto. 

_ Nie dzlwnego, - odparł Gancegal _ Ja 
teru Jem 10 razy dziennie. 

•• * I.odzianie, nie maJęc nłe do roboty, marzę 
o lepszych ezasach i o tern, coby było, gdyby ••• 

Oto rozmawialę dwaJ go§cie w Grand Całe: 
- Powiedz no ml, cobyś zrobił, gdyś 11Ua-

1azl to.ooo złotych? 
- Podałbym ogłoszenie do gazet: „t.000 

dotych nagrody dla tego, który zgubił". 
•• ... 

Nowa du:tęca fest fu:t młeelęc ł obłe strony 
.&eJ. etę hyć zadowolone. Lecz ka wielkiem~, 
adsiwlenia pani, Marysia ts-go wymawia. 

- Alei Marysiu, dlaczego chcesz odejdć, 
przede! wuelkleml sposobami atarałam się 
upnyjemnić ci pobyt u nasi .•• 

_ Owszem, pani była sawue bardzo 
tpnefma, 

- No widzisz, chciałabym wiedzieć, czy In. 
tta pani tażke ur.:zęcłziłaby cl w kuchni radło. 

_ Tak, proszę pani, ale właśnie dlatego 
mnszę odejść: program mi się nie podob~ 

TEATR MIEJSKI. 
Trupa Wileńska.-z porwodu przyczyn technicznych premiera 

wczoraj s!e nie odbyła Dziś. 2-ltO nleodwołal 
nie pierwsze przedstawienie głośne! komedii. 
ar.cywesołeJ , Opowieści o Iierszlu z Ostropo!a'· 
osnutej na tle przygód dowcipnisia. 

Reprezentacyjna ta premjpra niewatpllwle 
wzbudzi ogromne zainteresowanie wśród sze_ 
ro'kich sfer naszego społeczeństwa. 

Udział bierze cały zespół. 
Bilety do nabycia w kasie zamawiań Piotr

kowska 74, od 10 rano do 7 wieczorem bez 
IJ-rzerwy, potem w kasie na Cegielniane! 63 
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Arcydzieło dfwl41kow•· p •. t. : · 

•„szalona Dziewczyna"• 
r,i!ł (ONA IDZIE NA WOJ•E> 

Epokowy dramat s wlelkleJ wojny 

ł>"wi~0·::~~t~:~wz:~~ IHeanar Boardman„ :i· l\lma Rubens. 
Niewidziane w ładnym filmie sceny ataku tanlcÓw wśród mona płomieni i wiele innych 

atralrcfł cltwłękowycłl. 

NAD PR09RAM: Dodatek krafowy ł cUwt,lcowe aktąalnoki Metro- Goldwyn· Mayer 
UWAGA WyłĄcznie tylko ·u nas!ll Pojwfęcenie Gmachu S!ldu Okręgowego w ł.odzL 

PoczĄtek seansów o godz, 4.30, 6, S ł 10. Widownia nowocześnie wentylowana 

Ponadłol . . . . 
1) Przemówienie Mussolinłego do tłum6w ostatnio · w_ ~zyąde. 

· 2) Zamach na ks. Humberta podczaa Wizyty w ·eruks•li. 
. ' .. 

' 
1 

• •' I.• '' ."'; ", , :. „,i 

lidy matka idzie ·do pracy ... 

'/1$/wle/!'J~~;Ę a-• 

·• --;:;» hln/Jfelótt;)'"' „. 
, „Oliara swa go zawodu.„" 

\>amob61stwo znanego ongiś 
tragika 

W tych dniach inaleziono na ławce 
w Jednym z publicznych ogrodów Wie
dnia zwłoki stasze·go mężczyzny, który 

I położył kres swemu życiu wy11trzalem 
z rewolweru. I Jak się okazało, samobóje~ był to za 
życia znany w swoim czasie artvsta I dramatyczny, Maurycy Freiberger. 
Przed 30-tu zgórą lary byl on jednym 
z czołowych tragik6w słynnego wiedeń
skiego Burg-Teatru.„ 

· Sława jego przygasła jednak wkrót
ce I przez długie lata coraz późniejszej 
starości artysta .znosil niedostatek 1 
głód nieraz. 

Przy zwłokach je~o znaleziono kart
kę, w której prosi on, aby na grobie je
go umieszczono napis: „Tu spoczywa 
aktor Maurycy Preiberger-ofiara swe
go zawodu" • 

Artysta r.>01>ełnlt samobójstwo w 68 
roku żYcfa 

Gdzie zostawić dzłecko?··NJ.ebezpłeczeństwa 
w domu i na ulicy e - Kle~y·~ l)Owstaną 
. żłobki fabryczne-i· ·~- Czy rBŻJSBr . ma prawo -

' · · Lódt, 2 linea. ldośćuczynily wymogom ustawv. lecz fa traktowa6 dzielo autora według 
. Największa. troską matki-robotnicy bryki prywatne w:skutek aw-go widzimisię 'l 

jest opieka nad dzieckiem. które musi dlugotrw:ałego kryZYsU · Na zakończonym w tych dniach mię-
pozostać często same w domu. gdy nie mogły się zdobyć na ten znaczny dzynarodowym kongresie aktorskim w 

matka idzie do fabrvkl wydatek, · związany z założeniem żłob- Wiedniu rozważano pom. inn. również 
Że opieka ta jest konieczna wskazują ka. kwestję praw i obowiązków reżysera 
na to Termin założenia żłobków w fabry- wobec autora. 

liczne wypadki kach był Już kilkakrotnie odraczany, o- w sprawie te) wygłosił referat z.na-
jakie się zdarzaJa. podczas nieobecno- hecnie zaś mija iny kopenhaski teatrolog dr. R'°strup. 
ści matki. ostatnJ czasokres odroczenia. W przemówlenfu swem stwierdził on, 

Gdzie . zostawić dziecko? W domu w związku z uplywem te2'0 terminu że wspólcze~nf reżyserzy postępują ~ 
czycha na nie niezliczona ilość niebez- lansowana jest pogloska, że w tonie pe- aurtoram~ d~lel tea~ralnych. naz.byt bez
piec~ęństw: otwarte okno. zaoałki, no- wnyeh sfer pow.stal prpjekt przeniesie- ceremon1aln!e, . znłeKsztatc~1a.c Je nieraz 
że flaszki _z różnemi plynami ·i t. d. nla całej akcji na' sżersŻą plasicivznę po f WypaczaJa.c z.ul)etnie • 

A na ulicy? .. Czy mało bvło wypad- mocy spoleczn.ej lub s11morzadoweJ. Referat ten wywołał burz~ protest6w 
kówn - . , . ' . . - Inneml słowy w sprawie urządzenia ze strony Ifczinych obecnych na konne-

. przejechani~ ~łecL żłobków ma przyjść z pomoca Sile reżyserów. 
pozosta1ących ~ez op1ek1?.. oł zeństwo l władze samorządowe. · ' 

Sprawą opieki nad oouszczonemł sp ee . M ~ry Pl• "klOrd 
dziećmi matek - robotnic zaieło się swe Jak ten proJ~kt bed~1e zreallzowa- l'IU u 
go czasu Ministerstwo Pracv i Opieki ny I J~k się do n~ego. odmosa władze ml w roli nadobne; kucharki 
Społecznej, a konkretnym wvnikiem nlstenalne naraz1e mewiadomo. 
tych starań było wydanie Że fest to jednak sprawa nlezml~r-

ustawy o tłobkach przy fabrvkach nie pilna, nie trzeba c~v:ba dqwo_dz16, 
zatrudniających conajmniei 100 robo- l gdyż wiadomo, że od nie1 zależv mer~z 
tnie. tycie tysiecy pozostawionych bez _opie 

iPrzedsiębiorstwa państwowe za- ki dzlecL 
---·-

Bollo! To d „ ' ro 10 •••. 
śRODA, dnla 2 lłpc:a 1930 r. 

11.58_12 OS Sygnał czasu z Warszawy i 
hejtnał z Wiety Mariackiej w Krakowie, 12.()5-
13.15 · Muzyka z płyt gramofonowych. Gramofon 
i płyty z firmy A. Kingbeil, Łódź, ul Piotrkow 
ska 160, 1) Offenbach: Uwertura do op „Or
feuu w piekle'', 2) Lehar: Arja z op. „Care
wicz'', 3) Yoshitomo: Japoński taniec z latar
kaml il chi!1ska serenada uliczna, 4) J. Strausc: 

P Komisarz Jał1 Misiewlc.z: „Kradzieże na let
niskach" (tr. z Warszawy), 22.15-24.00 Komun! 
katy: meteorofogk.zny, policyjny, sportowy, 
oraz muz}"ka taneczna 

CZW ARTEIS'.. dnła 3 Upca 1930 r. 

Niedawno w H:oJiiYWood Jeden ze zna
nych amerykań&kfch artystów ekranu 
przyjmował u ~ieble obiadem oficerów 
angielskiego okirętu wojennego, którp 
praybyl do wybrzeży Kaliforji. 

Na obiedzie tym byry obecne r6wnleł 
słynine rwii'azdy ekranu, z Dolores de 
Rio, Mary Pickford oraz Clare Bow na. 
czele. 

Wśród milej pogawędki zapomnłano 
zupełnie o nieobecności kapitana okrętu, 
który--zatrzymany przez sprawy służ
bowe - przybyr fu! po skończonym 
obiedzie. 

Nad pięknym, modrym Dunajem. Muzyka ta_ 
neczna. 13 15-16.10 Przerwa, 16.10-16 20 Od
czytanie programu dziennego i repertuar teat-

TEATR POPULARNY. rów i kin, 16.20-17 10 Muzyka z ,płyt gramof.o-
Dzlś środa I dnl nastepne szlagierowa . r~- nowych (tr. z W-wy), 17.10-17.35 Komuniikat 

wJa w 18.tu odsłonach • Uśmiech "Łodz1'' uroz- 'harcerski (tr z W-wy), 17.35-18.00 ,,Co to 
tttalcona szeregiem kapitalnych atrakcl!. tańców jest bą,blowiec i o jego niebezpie<:zeństwie dla 
! 1>1osenek. cz:łowi'eka„ _ wygł docent dr. Jerzy Rusz

Godz. 11_58 . Sygnał czasu z W:arszawy ł 
hefnał z wieiy ·Ma-rjackieij w Krakowie; 12.05-
13 OO Muzy.ka z Ały,t gramofonowych. Gramof.on 
i płyty z firmy . Klingbeil t6dź, Pi-0trkowsilca 
Nr 16(): 1) Be~thoven: Uwertura „Coridan", 
2) 'Rossini: Crudfl:tus;. 3) Ver<li: Arfa z opery 
„Traviata''; 4) Schubert: Muzyka ~aletowa 2 

opery „Rosamund~"; 5) Taniec derwiszów. Mu
zyka tane~; 13.15-15.4.5 Przerwa. 15.45-
15.50 Odczytanie" p,rogramu dz1uinego l reper
tuar teatrów J;. ltbt; 15.50_16 15 Odczyt krajo
znawczo-turys{ycmy (br. z Warsz); 16.15-17.10 
Muzyka 1 płyt .gramafonowych (tr. z Warsza
wy); 17 .3S-t8.00 ,.Prz:e<:hadzkl artystyczne po 
Waruawle'' - wygłosi dr Marian He.nze.1 (tr. 
z Warsz.); · 18.IJ0..:....19.00 Koncert popołudn1owy. 
Muzyka le<kka (tr. z Waruawy) ; 19.00-19.20 
Rozmaitości 19.20-19 45 Płyty gramofonowe 
(tr z Wami.): 1'9.4.5-20.00 Komunikat Izby Prze 
myełowo-Ha.ndlowel w Łodzi, odc.zytanie pro_ 
gramu na dzień następny I komunikaty. Sygnał 
czasu z Warszawy; 20.00-20.15 Prasowy dziel?'· 
nik ra<ljowy (tr z Wa.rsz.); 20 .15-22.00.15 SWlę 
to a.meryilc?11:5'kie: _. a) 20.15 ~oncert; b) 21.30 
Słuchowisko {tr. · z: Wam.); 22.15--24.00 Komu
nika tys mełeb-tbłó-gici:Dy, policyjny', gportowy i 
inne oi;u· „~a taneez.nA. 

Konsternacja była inlemafa, go§cfe 
bowiem, ja1k na wilków morskich przy
stało z wielką szybkościa I sumien
nością uwinęli sle z wykwlntneml dania
mi. Na ratunek pośplfeszyta Mary Pick
ford. Udała sle do kuchni I pieszczone
ml blałeml rą~kaml przyrządziła obiad, 
składający się z zupy, ryby, omletu I po 
zifomkowego deseru. Kapitan oświad
czył, że nłe pamięta, aby kl-edy jadł tak 
smaczne potrawy I z galanterja, ucałe>
wał ~czikł nadobnej kucharki. 

LODZKA SZOPKA REW JOWA.. 
Dziś I jutro dwa ostatnie występy Łódzkie! 

Sfllt1kt RewJowei w Grand Ogródku 
'Początek o godz. 10-ei wiecz. 

kowsiki, 18 00_19.00 Koncert popularny w · wy_ 
wonaniu orkiestry Polskief!o Radia pod dyr. Jó 
zefa Ozimińakiego 1) Weber: Uwertura do o-p. 
,Pre<:iosa'', 2) Soderm'.ln: Intermezzo &kandy
~awski«?, 3) Lacome: ,,La Feria'', suita. hiszpań
ska, 4) Maszyńsiki: K-0lysank.a, 5) Grieg: Olav 
Tryggo, 8) Fr. Smetana, Marsz. z op _ ,,Sprze. Duzurg opiele. dana na.rzeczona'' (tr. z W-wy), 19 00-19.20 

· L {P' t k Rozmaitości, 19 20-19.45 Płyty gramof.onO'We Dziś dyturuia ai"Ptekl: M. lpca 10 r OW- )t ·W ) 1945-20 oo Komunikat b:by 
~a 193), f. Millera (Piotrkowska 46), W. Gro- :~e~ ł:~:a~~ndl~wel w Łodzi, program na 
szkowsk!ego (Konstantyno~s~a 15), . Perelma- ~zień ~astę nv i komunikaty. Sygnał czam z 
na (Cegielniana 64), Ii ~'leWJ~rawskiego (Alek WaWrszaw P 2<100-2015 Prasowy dziennik ra 
sandrowska 57) S. Janl·aelewicza {Stary RY- „. . (t y. w· ) 20 1S 21 15 Recital nek 9) "'1owy r. z arszawv , . _ 
.............. -•H•eHHeee..., fortepian-owy Alfreda Hochna (tr. z Warszawy) 

Dr. med. 

J. POLAK. 
t) Beethoven: Spnata as-dur op. 110 - •) mo_ 
derato cantabile, molto espressivo, molto alle
gro, c) adaitio, ma non trO'Opó, dl fuga., 2) Rach 
maninow: Preludium !.!-moll. 31 Re~er: Scherz~. 
4) Debu11y: Feu d'artU:ce, 5) Bartok: Ta6ce ru 
mttl'iskie, 6 Chopin: a) Mazurek a-moll, b) balla 

Chorobu wewnętrzne I Allerglczne da f-moll (tr. z W-wy)ł 21 .15-21 30 Kwad„an1 
" literacki Marek Twain, „Pioruny'', (tr. z War_ 

( t k lywk!I !lftretyzm renm1.1tyzm) szawy) 21.30-22 OO Arie i pieśni w wykona· as ma, po f U, U • U 11iu I~~ac et! o Dy.sasa Przy fortenianie ?rof. L 

6 S• • zz f t Urstein, 11 W. że1 „ński: Pie~ń Konrada z oo. Ul. •gO IBrPRIB {p0~iro „Konrad wauenrorl ''. 21 r. F. Hallevv: Aria 
"' F.leaznera z: or> „Żydówka', 3) St Moniuszko: 

Tel. 184.21.-Przyjmuje od j!odzinv 5 .do 7-ei Znasz li ten kraj, 4) P. Maszyński: Dunajec, 51 
W 1:1iedziele ł święta od 10 rano do 12-ei w poł Rotoli: Bandiera tr z Warszawy) , 22.00-Z2.15 

~ 

Dr.· EBIN 
Piotrkowska 10 

:przeprowadził się na 

AL Roflinuki N2 39 róg An~rleia 

•••••••••••••••••• 

Okazało sle bowiem, że piękna aktor
ka p-otrafl nletylko olśniewać publicz
ność kiinową SwYttl wdziękiem, ale rów
nież zna się doskonale na prozalcznyclt 
czynnościach kucharki. .. 

Sukcasy Jana Kubr.łlka 
w Australii 

Słynny skrzypek . Jan Kubelłk odby
wa obecnie tournee artystyczne po Au
stralii. 

Pierwszy ~oncert, w Sidney, byf ko
losalnym sukcesem artysty. K•ube.\ika 
zasypano kwiatami, zaś po konce1rcie 
rotentuzjazmowana publiczność urzą
dziła mu na· ulicy, przed teatrem. nie
zwYkłą owację. 
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„Dla każdego własny aeroplan" · No wq~lej lódet:zt:e 
Pod tem hasłem żyje dziś cała Amer'yka wśród bezkresów o.:eanu 

p 1 I . . . . . . . . Zdziwiła się niepomiernie załoga pa-
opu aryzacja otnictwa w Ameryce nocneJ, ~1e w1ęceJ mz 30 $!Odzm na Jego rowca amerykańskiego, spostrzegłszy 

uprawiatla jest w coraz bardziei szero- przebycie. na falach oceanu na wysokości Bay 
kim zakresie i pewne w tvm kierunku Aero'plan taki, typu „Condor" wkrót- Ridge matą łódź wiosłową, której za
już osiqguięte rezultaty wskazują, że ce zostanie uruchomiony w Stanach Zje ! logę stanowiło dwu młodych wioślarzy. 
głośne doty~hczas ~as~o „Dla każdego dnoczonych. Bedzie to olbrzvmi fruwa-I Kiedy lód~ z.nalazła się na odległośś 
wła~ne auto - zm1e~10n.e wkrótce zo- jący wagor. sypldlny o 12 łóżkach i in- głosu od parowca, padfo z niej dość 
stame w tern zna.c~enm, z~ każdy oby- nych urządzeniach, które e~zystują w dziwne pytanie: 
watel Stanów wm1en posiadać y.rłasny najbardziej luksusowym dz1esiejszym - Gdzie jest New Nowy York i jak 
aeroplan. I ekspresie. daleko? 

N~jro.zmaitsze f~?ry.ki aer?olanów Nie mówiąc 0 restauracji, bedąc~j do - A kto wy jesteście? 
staraJą .su; przez obm~eme ~en 1 rato~ą dyspozycji pasażerów, ołbrzvmi ten - Jedziemy na wiosłach z Bermu-
regulaCJą ~przyst_ępmć kazdemu moz- ptak posiędzie nieznane dotvchczas w dó~" . skąd · wy~uszyliś!11Y przed . 16 
ność nabycia powietrznego wehikułu. ! żadnym z aeroplanów udo~odmenie: ci-. dmam1, celem zas naszeJ podróży Jest 

Rozbudowa linji powietrznvch w Arne szę. New York!! . . .• 
ryce jest już na ukończeniu. i sieć jej~ Nic nie zamąci rozmowv ani snu pa• .Po otrzym.a~i~ żądanych ~biaśme~ 
obejmuje prawie całą tę cześć świata. sażerów albowiem jak huk śmisdeł tak wioślarze z.as1edh znów przy wiosłach t 

. • . . ' . ąwtla skorupka pomknęła po fałach 
Jedna z firm amerykansk1ch budowy , 1 wstrząsy, .powodowan~ .motora~1, z~- . oceanu. by po kilk.unastu godzinach od-

aeroplanów wyprodukowała w ~ocząt- stały ogramczone do mm1mum. być wjazd do portu nowojorskiego. 
kach r. b. 20 zas~dniczych tvoów, ~tó- „Condor" jes. t statkiem oowietrz- Szc.ze,gólni żeglarze, 21-letnl :Eric 
rych cena waha się od 4 - 100 tysięcy nym, przysposobionym do lotu -nocne- Johnson i niewiele starszy Florence 
dolarów. . . · . go. ~ały szereg niezmiernie orecy~yj- Smith wybrali się łódką wiosłową z Ber 

ani ewentualne burze, ani ciężka praca 
przy wiosłach. Dzielni młodzieńcy osią 
gnęli zamierzony cel. Wziąwszy z sobą 
zapas wody I żywności na dwa tygodnie 
wyruszyli z portu Hamilton i wiosło
wali pracowicie, trzymając się nieustan 
nie kierunku północno-ws~hodniego. 

Po kilkunastu dniach podróży spo
strzegli, że zapasów może im nie wy
starczyć, zmniejszyli więc racje dzien
ne. bowiem w tym czasie nie spotkali · 
ani jednego statku, któryby mógł zao
patrzyć ich w zapasy. 

Pierwszym spotkanym· był ów pa
rowiec, ale było to inż niedaleko brze
gów amerykańskich. Dzielni żeglarze 
odbyli całą podróż bez wypadku. Ocean 
okaz.al się bardzo względnym dla dwu 
młodych śmiałków, co jednak bynaj
mniej ich nie zachęciło do powtórzenia 
ryzykownego eksperymentu. 

Zapytani, czy zamierzają w przy
szłości podjąć podróż podobną, obaj od
powiedzieli przecząco. Wszystkie te modele oosiada1ą zna- nych mstrumentów pozwala jeJZO p:lo- mudów do Nowego Yorku. Nie przera

cznie uproszczony sposób oilotowania i 

1

. towi na lot i lądowanie bez oomocy ~wia żal ich dystans około 1.500 kilometrów, 
gwarantują jaknajnajdalej idace bezpie- tła i sygnałów radjowvch. -----
czeństwo. . . ·· Bez względu więc na pogodę i na ' 

Jak st01 sprawa lotmctwa w Amery-, mgłę statek ten może być orowadL•1ny Siu by ·1 rozwody przez poczta 
ce, dowodzą najlepiej następujące dane w do'wolnym kierunku bez uchvleń i zbo • • • ~ 
cyfrowe: czeń. 

Amerykańska flota lotnicza handlo- Doniosły ten wynalazek a takie l ~ztu . wprowadzaJq w•adze SOWie«:kie 
wa zro~iła V: ro~u ubiegłym 1147 miljo- czne wyspy na oceanie zezwolą na Rząd sowiecki zamierza wprowadzić sprzedawane tak samo jak znaczki pocz 
nó~ mą ang1ełsk1ch, pocztowe zaś i ~a- 1 wprowadzenie szybkiej i bezoiecznej ko in owację w zawieraniu małżeństw oby- towe. 
sazersk1e aeroplany przelatvwałv dzten .

1 

munikacji pomiędzy obiema oółkulami wateli sowieckich. Projekt przewiduje, Sprawy rozwodowe też będ·ą mogły 
nieo koło 100,000 kilometrów. świata. że każdy może zawrzeć ślub nietylko być załatwiane na poczcie o ile małżon 

Całe lotnictwo amerykańskie pracu- Oprócz tego poczyniono w ostatnich w kancelarii stanu cywilnego, lecz rów- kowie razem stawią się przed okien-
je obecnie z najwyższem nateżeniem czasach bardzo liczne próbv wvsokich nież na poezcie, przy okienkach przyj- klem, gdzie przyjmowane są listy pole. 
nad zrealizowaniem przelotu oceanu w lotów, które pozwoliłyby na zwiększe- mujących listy polecone. cone. 
czasie zaprowadzenia prawidłowej ko- nie szybkości, stwarzajac również wa- Blankiety świadectw ślubnych będą W obudwu wypadkach ....,,- ślubu i roz 
munikacji pomiędzy Ameryką i Europą runki niezależności od burz i wiatrów wodu - wystarczy kupienie i wypet-
i vice versa. panujących na oceanie. jest na drodze doszybkie~o zrealizowa- nienle odpowiedniego blankietu. Po pod. 

Pozytywne tego wyniki dotvchczas Wysokość lotu, o którym iest mowa, · nia dowodzi fakt, iż miarodaine sfery pisaniu go przez obiedwie strony należy 
os!4gnięte pozwalaia. mieć nadzieję, te )liczyłaby conajmniej 10 tysięcv metrów. ' lot~icze jak Ameryki tak i Euroov, zasta tyl~o przedstawić ~wody legitymacyj-

ści. sażerowie musieliby być zaooatrzeni w stacji lotniczej w :Europie do komunika- Jak widać z tego Sowiety nie ustają 
jest to kwestja bardzo bliskiej przyszło- W warunkach tych Jak oilot tak 1 pal nawiają się już na dsprawa weztow_eJ ne 1 sprawa z~łatw1ona. 

Dla (fystansu, wymagaJące~.o dotych ,. aparaty do sztucznego oddvchania. cji światowej i są narazie zdania. że naj-1 w swej dzia!alności destrukcyjnej .nisz-
czas 5 dni, potrzeba będzie przv użyciu że chwila realizacji te jidei. tak do bardziej odp.owiednim do tego celu pun- cząc. zas~dmczą kom.Orkę ~połeczną ---
aeroplanów przysposobionych ·do jazdy 1 niedawna jeszcze uważanei za utopję, ktem, jest Aspern pod Wiedniem. rod:zme~ 

• '. • ['! !!':'' ,- - • ,('• , . . ~ • • • _ - \' 'f • 

---.--.~{ -:-; 

~------~----~~·-·-~~---~~--~ ~~mmo~~~krzykn~~~~lD~!~m~~~qoż~~.~d~~· + 

l'lilośt Ailefg 
Powieść erotyczno-sportowa, odslaniajqca tajemnice 

turnieiów walk francuskich. 
3loplsał :ftonisło"' :HefsstuńsAI. 

27) 

upadł na twarz. cie inną, mnie dajoeie spokój. 
Botysz chciał się nań rzucłć, gwar- Fredek zagryzł wairgl. Nie spcd'tle-

towny jednak gwizdek przerwał walkę. wał się ·takiego obr<>tu sprawy. Przy. 
Sędzia podbiegł do Greya, który leżał pus~czat, że pójdzie łatwiej. Znał Renę 
blady i bez ruchu. 1 wiedział, że silą u niej nic nie ws'kóra. 

Zaczęto go cudć. Wezwano lekarza. Trzeba więc byto działać bardziej dy-
Cyrk oniemiał z przerażenia.· plomatycznie. 

W kilka minut potm sędzia oznajmił, - Zastanów się, Pelka, co mówisz„. 
że Orey wskutek zbyt silnego chwytu tle cl przy nas?... Chcesz wolności? ... 
uległ · złamaniu prawej ręki w przegu- Dostaniesz„. Bru cl pieniędzy?„. Do-
ble. . ;- , staniesz.„ Nie zawracaj s9bie głowY„. 

Jednocześnie i0śwlaCfczyl, te Bolysz Jesteś przecież „cwana"... Puszczasz 
Orey z lnidem się npanowat. chnlęty, otulony kolorowym płaszczem. został uznany za zwyciężonego. , pewny zairobek dfa jakiegoś tam wybry 
- O której przyniesiono ten list? - S~dzia ogłosił warunki decydujące- I k NI 

iapytał. a-o I rozstrzyrrai·ącego spotkania, P!l- ROZDZIAŁ XXIII · u... e zapominaj, że jesteś sama na 
• 

6 
• . świecie„. Kto się tobą zaopiekuje, gdy _ o trzecleJ, proszę pana. czem wywołał pierwszą parę: prey I lal.k\Vl.dBCJ·a łnfBrBSU" cię wszyscy opuszczą?„. - o trzeciej, dlaczego nie oanlesio- Borysz stanęli na dywanie. 

" Rena patrzyła się w sufit I westch-ne-no ml go do hotelu? Oalerja oklaskiwała Oreya, odnosząc 
- Posłaniec miał najwyrafoleJ p.o- się obojętnie do Bołysza. O godzinie 1-eJ w nocy po skończo- la clężk.o. Widać było. te stacza ze so-

Iecone, aby list doręczyć panu przed sa- W lr.>ży Reny siedział-O Jakieś obce, nych walkach w cyrku, w pairterowem bą ciężką wal'kę. 
mem wyjśclem na arenę. nieznane towarzystwo. Orey przebiegl mieszkanku przy ulioy Drewnowskiej . - Zrobiłam wszystko, czegoścle 

Ruchem ręki odprawll wofoego. spojirzenlem po morzu głów, wypełnia- odbywała się niezwykle ważna konfe- chcieli ode mnie ... - zaczęła. 
W główłe czul wielki zamęt. jących wszystkie miejsca i prżejścla I rencja. Przy stole siedział f redek z - Nie mamy do ciebie pretensji ... -

List był odniesiony o trzeclef, a Re- uczul nagle gwałtowny przypływ niena- Bubkiem, popijając, jak zwykle, w6- przerwał jej Fredek. 
na przyszła do niego w dwie godziny wiścl. Spojrzał na dziką brutalną twarz decz'kę z butelczyny, na kanapie zaś Ie- - No, właśnie„. Więc czego Jesz
później, więc wszystk') było zgóry ob- Bołysza i rzucił się nań w iwałtownym żała Rena z podłożonymi P<>d głową re- cze chcecie? ... Może nie zostanę w Ło-
myślone, uplanowane i Jej zniknięcie l ataku. koma. dzi... Może pófdę w świat... Nudzi mnie 
powrót, wszystko uczyniła tak, aby od'- Orey trzymał się tylko nerwami, - Wracam z cyrlm - rzekł Fredek, to wszystko„. Psiakrew, lepiej żebym 
działać na psychlke. gd.yż mięśnie odmawiały mu poslusze6- wychylając jednym haustem pól szklan- na świat nie przyszła!... Męka, a nie 

Czyżby ona„. nie, nie-Jęknął chwy- stwa, podczas gdy Br.>tysz dążył ~yste· kl wódki. - Wszystko skończyło się życie! ... 
taJąc się za głowę - to niemożliwe, po- matycZ'llie i umiejętnie do osfabienla jaknajlepiej. Orey złama'l rrękę. OdwrócUa się na id·rngi rok I przy-
tworne i nagle przypomniała mu się przeciwnika, stosując bolesne, lecz do- Rena drgnęła. lecz szybko nad sobą mknęła oczy. Prede}s: nie n.alegat wlę-
krót'ka rozm')wa z Wekerem, który o- zwolone chwyty. zapanowała I zapytała niby !Obojętnym cef. Nie ehciat Jej teraz rozdrażniać. 
kazywat Greyowl wielką syqipatję I kie- Po godzinnej walce stało sle wszy- ifosem: Zwrócił się twarzą do Bubka I wszczął 
dyś serdecznie radzil, aby zlikwidował stkim widoczne, że Orey ·walczy reszt- ~ Czy wa!kę przerwano? . z nim rozmowę: 
znajomość z Rena. które! nikt w Łodzi kami sił. Był blady, olbrzymie sińce ry- -- Chyba ze przerwano, inaczej być - Załatwiłeś? - zapytał. 
bliżej nie zna, a która obraca sle wy- Sl.>waty się pod oczyma, kroplisty t>ot nie f!lOgło. Nie mógł walczyć. Karetka - Wszystko w porzadku„. _ oaparł 
łącznie w kolach zbliżonych do śwlata zalewał całe ciało. I odwiozła go · do szpitala. Bołysza uzna- Bubek. 
cyrkowego. Rezultat walki zldlawat się być prze- no za zwyciężonego, ale on się ttm nie - No, jak tam? ... 

Jak na taśmie filmowej ufrzał kilka sądzony. przejmuje,• takie zwyicięstwo nie Jest - Byt w cyrku„. Wyszedł zaraz po 
·~">bnych szczegółów, na kt6re nie zwra Botys-z ustawicznie sprowadzał. prze- dlań groźne, zapfacl1 co do grosz.;t i dal pierwszej walce I Ja oczywiście za nim. 
ca' uwag-I, a które dawały mu teraz bar- clwnika do parteru, miażdżąc przeguby naµi nowy Interes do zrobienia. - Dokąd wszed1?.„ 
(fz.n lllele do myślenia. rąk w kluczach. Orey jękną'l kilka razy, - Cóż znowu? - zapyta·l Bubek. - W tern wtaśnle sęk.„ Zdizlwłs~ 

W garderobie zabrzmiał ctchy dzwo- słabnąc z każdą chwilą. Walka pn:esta- - Wyjeżdżamy do Poznania. O 6-ef się, gdy eł powiem„. Poszedł na Wót-
nek, zawtadami?iący atletę, te czas ta. już być walką I zamieniała się w nie- mamy pociąg - oc!pairl Fredek. - Bo- czańską do tef samej willi, w której zto
WYlść na artnę. ~cisnął skironie tak sil- ludzkie maltretowanie f znęcanie się nad lysz chce się w taki sam sposób pozbyć żyliśmy wizytę„. 
nle, że at na skMze ukazały się czer- rrywalem. najgroźniejszego konkurenta Karolnfa- - Do willi Szumskiego? - zdzlwłt 
wone pręgi , jęknąl głucho I zacisnąwszy Nagle Grey zerwał się, strząsnął z ka. Będziesz miała znowu robotę-zwr6 się f red~k. 
zeby pogroził pięścią komuś niewidzial- siebie Bołvsza, chwycił go w pół I rzu- cit się do Reny. - Mhm„. - odparł Bubek ze zna-

emu. elf· przednim pasem o ziemię. - Nie pojadę - oaparła krótko. czącym uśmieszkiem. - Sam widzla-
- Nte dam się! Teiraz wlaśnie się ·, Bołvsz zdołał go jednak chwyci_ę ;Za -:-- Cóż ci zn:owu strzeliło do głowy? łem jak tam wchodził.„ Jaki miał Inte-

nie d?m ! „. , rękę. Qr,ey. <lyszac ciężko, przvcisnąr Masz -jechać i basta. res -'- nie· wiem„._ ' 
Wvch~rlit diic:zkiP.rn szklankę wody atlete lon-:itbmi do dywanu, waląc się _ - Zost:::iję w J'.odzi. Nie mam zamia- · (O c n) - , ' 

f ukaz.at się kolo bandy sp,0kojny, uśmie- nań całym ciężarem. 'ri.t włóczyć się dłużej po całym kraju. · · · · · 

·,':; 
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Mistrzowski debiut najwybitniejszej pary artystów europejskich. 
Najsubtelniejszego zjawiska ekranu, nlezapomttiarrej bohaterki filmu „Burza" 

. CAlllLI.>' HORN 
ł Najsympatyczniejszego rasowego amanta współczesnego filmu 

WIKTORA VARKOll~I 
w pierwszej wspólnej swej wietkiej kreacji p. l 

ERCENAB UKU 
Porywający dramat sponiewieranej kobie_c_o_śc~I·~~„~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!~ 

Wspaniała ilustracja muzyczn& arkiestry symfonicznej • 
pod dyr, LEONA .KANTORA. • 

Ceny miejsc najnilste od 1 zł. do 2 zł., na pierwste seanse W5zystkie miejsca 
po I zloty, w soboty i niedziele od godz. 12-ej do 3·ej po 50 groszy i 1 złoty 

niezapomniani bohaterzy 
rewelacyjnego filmu 

tód·~ Podwodna s. 44 
urocza 

·' 

Dorota Revter. I 3ack Holl 
pł11ze. tanio i szybko 

, Biuro Piotrkow 
i ska 98 m. 9 'tr. 

w wielkim drram·acie iyciowym 
p·. t. 

···~-· c--·· ..... ,, 111emJera · ,, ..... a 
,:; .. 

..... , ...... . 
Pok6J 
umeblowany 

z wrzełkieml wy
godami pny inteli-

gentnej rodzinie 
uraz do wyuajęeia 

I ul. W 61.caat\ska 74' 

I m. li. 
OgJ11dać .m · żaa od 

1 
g. 10 ratio do t pp. 

. •••Mtt•tt„ 
Doktór 

ta~UBOWJ~i 
s.,.e!łalista choroby 
skómvch, wen:erc:r:• 
aycb i moezopłcio 

wych 
Plotrkow•ka70 

(róg Traul!ułta) 

Re~Iamy iwi~tlne w Parlo Kołeiowym I 
teL 181-83 

• Pr1,jmuje od 8.3o 
po 10.30 rano, od 1 
da 2.30 PP.• od 6 „ do 8.30 w„ w ai• 
dzelę i lwięta od 

Na mocy oncesff, wydanei pttell MAGISTRAT m. ł.ODZI unądzamy „ 10-1-ei. Oddzielna 
poczekalnia dla pal1 

reklamy lwletlne na slupach mieiskieuo parkano, 
, _____ _ 

otaczałllcego Ogr6d Kolefowy ze słroll'fUL Narutowicza. Kilióskiegoi Skwerowe. 
szeark Kolejowy znaj duie się przy llhllJm dworcu, między trzema najruch 

liw mi ulicami naszego miasta. 

„, Dr. med. 

:·ueumar~ R'eklamT świetl11•• wtkoaane nafeatetyezniej. oświetlone będą od 
•mroku w przect11911 calef nocsr• 

ł 
Choroby ak6me l 

- weneryczne, lecze
nie dłatermill• dia· 

-, termokoa1tula.cią O• 
• raz lampll kwarco-

Reklama świetlna Je•t tani• I celowa 

6·ao Sier11n1a llr. f, tel. 120·77, 188-58 

Bmnou L!tnitY-Wiiniowa lióra 
„R1publikęłt i „Express Wiaczorny" 

moi:na otriymat codziennie u Jamnika 
przy chłodni Włoskiej, willa Kawula. 

w• 
MONIUSZKI 6. 

teł. 17 \ł-50 
Przyimuie od 1.30 
do 2.30 pp. i od 5-7 
w niedziel• od 11 

Dr. med. do t po pot 

HieWiil!~i ~ 
:=·!:~::.~:„"° ~. Kozaner 
wener~czn~ch Dzielna 9. 
i moczopłciowych teł 12M8 

uL Andrzeja 5 Specfaliata chorób 
Tel. 159-40 alrórnych. wenerycz 

Przyjmuje od 8-11 nych i moc!'opłcio· 
i od 5-9. wycb, 

w niedziele i święta Przvim. od 8-10 i 5-8 
od 9-1 Lecz.nie lampą 

Oddzieilla pocze- kwarcoWll• Oddiiel· 
kalnia dla pań. . na poczelcalnia dla 

·pn. 

I •••• „„ ...... !'··~·····-·····---- i ' tem"omirl • „Kom,unikacia !lutobusow.,a Ir Dr. med. ~. Bł\ nl 

I Łodz -P1otrkow RE I c H E R Cbor, skórne we-
' Autobusy na powyższej Unii odchO- aerrczne • pk!owe 

dzą do Piotrkowa o każdej pełnej godzl- KG11łHIJi11sk1 12. 
I nie począwszy od 8 ri;tno do ZO w wie- j Specjalista chorób skórnych T~l· .. t 55-52 

I czór ze stacji autobusowej przy ulicy ! .• ~enerycznych. PrzJ:miute od 9-1 
• • - • d j • lł · l .1 Leczeu1e diatermią. Eleklroterapfa. od 6-8 Dla paa 

I 
Rzgowsk1eJ 80, do1az tramwa ami · • Południowa 28- tel. 201-93 oci. 4-S. · 
Czas przejazdu 1 godz. 30 minut. Cena ' Od. 8-11 rano I od 6-9 ~lecz. Ola ni~zam~tr,v.~la 
zł. 3 gr. 50. j W uledziele od 9-2. C:ENY LECZNIC. eeM••••••••••••••••••••••••••e••••- Dla Dłezamotnych cen» lecznlc. 

1t.1f., luntłitkł z .1tcłie1· tlebur 
•f''•l : DE-GE lcłea! ,11•t.111.1ł. ł.lłhuu 

PORADNIA Doktór 

wenerologiczna P. Klin1!er 
Lekarzy-specjalistów ~ 

Z d 17 I choroby wenenrczne. ń6me r włosów 
a w a z ll. a • ANDRZEJA a. TEL 132-ZS. 

Cdvnaa od 8 rano do 9 wlecz6r. Leczenie iam~a kwar.::o~a. anaJ!~y 
Od 11-12 i 2-3 przvimuie lekan·k('~iet krW1 l wvdz1ellD PrzYJmu1e ~z:1enn~• 

W niedziele i święta od 9-2' pp. od 11-1 1 od 6-8 w. w . Qledz1e.Le 1 

Leczenie chorób 1 &wteta od IO do 12. Odduelna po~e-
Wener:fcznych,_ moczoplclow.1tch 

0
kaJdnl.a 2dla oLa4. _, (p·-t · ._ ••• 6„~ 1 skornych. . - w eczwcY Kl raows...., "'' 

Badllllie krwi i wydzieliu na syfilła I tr,.per · . 
Konsultacje z neuroło!fiem i uroloitiem Dr. ' med. 1 H~rb. 'i~Ed.R 

Ga~:e~;~:tł~-~~~!k~crr ,, 011~DfiRl fił .U 
Oddzielna p.oczekalru a dla kobiet. ~ U Lll ff chor. skórne 

P d 3 lt l ' I weneryczne or a a Zt.0 e. Moniuszki 11, l'IAWROT 2 
telefon 63-22. 

.- LECZNICA 
Cboroby skórne .tel. 1 ?9-8Q 
weneryczne elek· przyJ!D• do 10 rano 

troterapia. 1 od 4 - B 
Pizyjmuje od 8-10 dla ~at spec. od 4-5 

LEKARZY SPEC.14USTOW 
I OABINfT DfNTVSTYCZNf 

P~Z\' OORNY M RYNKU 

od 5 _ 8 wiecz w n1edz. od 11· 2 pp, 
w Diedz. od lO-lz dla niezamoź.nych 

ceny lecznic. 

P.łotrKowsKa Z94, tel. 122·89 Doktór 
(przy orz:vstanku tramw. oabianickfch)I' Sonnen~er~ Czynna od IO-el rano do 7-ej wiecz. 
1" niedziele i świeta do 2-eł 1JO 1)()1 . . 
Wszntkłe sr>ecialnoścl i dentntnL 
Kapiele świetlne. lamna kwarcowa. choroby skórne 
eleltrvzacJa. Roentsten. szczeolenła. I weneryczne 
analizy (moczu. kału. krwi. plwocrn• z1·11ona 8 
WYdzielin ltd.t Ooeracie., ooatruald, a 

Wizyty na miasto. PrJTlmuje od 12.30 
PORAD4 4 zł. do 1.10 i od 4.Jo 

Dr. med. 

lila zer 
powr6cił 

ul. ~·e•ona Ne. 6 
T e[efon 185-49. 

C hor, slcór11e 
i wen eryczne 

Przyjm, od 12-2 
i 71

/2 f 811, w. Po 
do 6.30 p. P• 

rada dentystyczna oraz wenerol~ 
1iczaa dla chorób skórnych t w~e· 1,••. •••••••••111!!11! 

' a zŁÓThE. Rozmaite -
E v4 

Dr. !UBIORY meskie, damskie obuwie, 

nu1n lioldblałt fn·~~śc~~ f~f~~~ Piotrkowska 3·1, 

li U 115 ZL NAGBODY ucu;:iw~mu znalaz. 
Cf. W sobotę wieczorem, wraca jąc 

choroby oczu doroJJu, .I dworca, zagubiłem czarni\ 

P• t k k 7 1· 2 akórzaną walizeczkę z rzeczami oso· 
l~ r ows . a 1 te· 1!3 -90 bistemi. Proszę odnieść: Prusa Nr. 15, 

rtoduuy przy1ęć 10-12 1 5-8 Czajkowski 
przyjmuje rano od · 8 do lO ::-:-:=:::::":'...;.·~---------

po ""enach . lecznic. ,. NATYCHMIAST sprzedam tania do~ 
'"' m.ek llOW')' na wd>1órkę z doslawą.; 

·----------- Siera.kowski~o 93. 



Konarzewskl 
zdyskwalifikowany 

na dwa miesiące 

Ligowcy polscy pamiętaJą 
o lunduszu olimpijskim 

'Jak się dowiadujemy Polski Związek Zarząd Polskiej Ligi Piłki Nożnej po wej. Pierwszy mecz odbedzie sie w 
Bokserski na swem ostatniem 00siedze 

1 
stanowił przyczynić sie do zasilenia Warszawie, drugi w Krakowie. Do Ligi 

niu zdyskwalifikował boksera łódzkie- 1 funduszu olimpijskiego i w tvm celu Południowej zalkzone są k.lubv ligowe: 
go Konarzewskiego na dwa mjes!ące za I miast projektowanych uprzednio spot- Cracovia, Wisła, Garbarnia, Ruch, Po
przedwczesny wyjazd z Budapesztu, kań między drużynami lokalnemi, roze- goń i Czarni, zaś do Ligi Północnej: Le 
gdzie Konarzewski bawii wtaz z cks-1 grane zostaną w dniach Z8.IX i Z6.X za gja, Warszawianka, Polonia. Warta, 
pedycją Polski, jako reprezenta :'. t w wa wody między .reprezcntaciami złożone- tKS i ŁTSG. 
dze półciężkiej. mi z klubów Ligi Północnei i Południo~ · BMn!łlmilMlliił&lllil111111miasB1„1„„„„„„„„ •• ,.ee„„„„„„ ... „ „„. 

Sensacyjna porażka Cocheta 
w turnieju tenisowym o mistrzostwo świata w Wimbledon 

(fforesponden«:ja wiosna „Expressuu) 
Najważniejsz~m •,vvdarzeniem nie- · Ryn nad grającymi pez temo,aramentu Amerykanin we wszvstkich trzech 

dzielnem wielkiego turnieju o mistrzo- japończykami ttarada - Abe 6 :3, 6:4, setach szedł zdecydowanie do zwycię
stwo świata w Wimbledon bvła gra po 6:4. stwa i Cochetowi mimo dużvch wysll
dwójna między przedstawicielami Nie-I Vv grze podwójnej pań uara Whit- ków, nie udało się nawet wvrównać w 
miec Prenn - Kleinschrot a asami Fran 

1

. tingstaal - Nuthall pokonała bez trudu iadnyrn secie. 
cji Cochet - Brugnon. para Krahwinkel - Paitz. W mixcie Trzeba zaznaczyć, że słvnnv fran-

Okazało się, że słynni francuzi, zwy para Cilly Ausen i Tllden pokonała pa- cuz był wyjątkowo niedysponowany, 
cięzcy 1926 w Wimbledon nie sa już ty- ; rę Beamisch - Andrews bez trudu w nie zmniejsza to jednak wielkie~o suk-
mł groźnymi tenisistami, zwłaszcza Bru I czterech setach. cesu młodziutkiego arnervkanina. 
gnon nie posiada już tej werwv i 'Siły u-1 *""* Jest on pierwszy, który potrafił o-
derzenla co dawniej. Poniedziałkowy dzień turnieju w przeć się atakom Cocheta i narzucić mu 

Pierwsza para niemiecka atakułe ! Wimbledon rozpoczął sie od sensacyj- swój system gry. Szanse Tildena zdo
gwaltownie, prowadzi 3:0. a nawet 5:3 nej niespodzianki. Obrońca tvtułu mi~ bycia pierwszego miejsca wrosłv natu~ 
1 juź zdawało się, że plerwszv set nale- \ strza świata łienryk Cochet zostaje ralnie znacznie po wyeliminowaniu z 
żeć będzie do niernców. Ternz jednak l gładko pokonany przez młodeito ame- 1 dalszych gier słynnego Cocheta. 
bierze się do pracy Cochet. Zwvczajem I rykanina Allissona w trzech setach 6:4 f'. S. 
swo1em ryzykuie on kilka bardzo nie- 16a:lll!4m, •6111:311 •• · ••••••••••••ca••••- •••••••• bezpiecznych piłek i niedłuito trwa a 
wynik spotkania brzm 15:5. Znów udało 
się niemcom zdobyć przewa.i?e na 7 :6. 

fłlisfrzosfwa Polski w si łkówce Przy stanie 7:7 zaszczvca swa obec
no§cią piękny stadjon w \Vimbledon kró 
Iowa angielska wraz ze swoim dworęm Jl s lfl'encl 1 . .Jt. :#€. ':I. soj~li dru ie młel ca 
Ja~ jeden cz~owie~ powstało .15.000 wl Ubiegłej niedzieli rozegrane zostały blin) 30:7, Absolwenci - O~nisko (Bia-
d~ow ze s"'.'01ch miejsc zaś oble nary te w LubJinio mistrzostwa Polski w siat- łystok) 26:22, AZS (Warszawa) - Ab
msowe złozyły królowe~ Jrł~boki ukłon 1 kówce męskiej i kobiecej, prz:vczem do solwenci 30:19. 
Jeszcze klika minut walki i Pterwszy set . siatkówki męskiej zgłosłlo :sie 5 drużyn Niedziela: Absolwenci - Ognisko 
k?ńczy ~tę 9:7 dl~ francuzów. W dru- \ a do siatkówki kobiecej dwie drużyny. , (Białystok) 24:19, Absolwenci - Ogni
g1m s.ec1e francuz1. z pow?du lepszego , Decydująca walka zarówno w Jednej sko (Wilno) 29:27, Absolwenci - Cra
zgram~ prowadzą, JUŻ ~o kilku mmutach . jak i w drugiej konkurencji rozegrała covia 30:0 walcower z powodu nieprzy 
3:1, mem~y ~yrownuJa na 3 :3,, lecz j się między AZS z Jednej. a Absolwenta bycia Cracovji, AZS - Absolwenci 
znów udaJe się francuzom uzvskac pi·o-

1

· mi i ttKS~em z Łodzi, z drugiej strony. 30; 16. Ostatecznie tytuł mistrza Pąlski 
wadzenie 5:3. Wyniki uzyskane przez łódzka drutyne zdobyła drużyna AZS-u warszawskie-

! ty?I r~zem dalsze dwa sety uzy- 1 Absolwentów przedstawiają sie nast~ go, która nie przegrała ani Jednego spo 
skują memcy. Prenn .gra teraz doskona- i pująco: Sobota Absolwenci - Ognisko tkania, natomiast mistrz Łodzi zadowol 
le, mimo kilka d.lug1ch. Piłek C?cheta ·

1 
(Wilno) 21:16, Absolwenci - Unfa (Lu- nić sie musiał drugiem miejscem. 

wystarczyły by 1 dru~1 set nalezał do .--------
francuzów (7:5). I 

W trzecim secie Prenn całkowicle : 9__,•e 1Jo.So4e 1•11raprewg 
opada na siłach i ,,dwaj muszkieterzy" · 1nł' · iii a llll A 
wyg!"~ają boz trudu 6:1. Bvto to paj: oreonł•ute ~ D.2~..t . ./I. "' nied•ie~ °' !Fo6fonlcacA 
ładmeJsze z dotychcznsowvch spotkan 
w turnieju o mlstrostwo świata w vVim W dniu 6 lipca b. r. o godz. 9-ej na wać należy do Sekretarjatu Ł.O.Z.L.A. 
hledon. z inny~h spotlrnń wvmienić na-

1 
bois~u. Tow. Sport .. „Ktuszend~r". w do ~nia 4 lipca b. r. włącznie do godz. 

leży zwyclestwo pary Allison - van PabJamcach odbędą się zawodv Jumo- 21-eJ. illlim•ill••••••„ lli!!Bl!IWW 1 rów o następującym programie: Tego samego dnia na boisku Tow. i godz. 9.00-bieg 60 mtr. orzedbiegl Sport. „Kruszender" w Pabianicach od-
U SOC iński J, godz. 9.20-skok w dal z orzedbiogiem będą się zawody w pięcioboju dla ko-

. p tk" · ' godz. 9.45-bieg 400 mtr. orzedbiegi biet. 
I e 1ew1cz godz. 10.00-r:zut oszczenem Konkurencje będą ste odbvwać w[g 

po;echab do Londynu. godz. 10.15-bieg 60 mtr. miedzybiegi następującego porządku: 
w dniu wczorajszym w godzinach godz. 10.30-skok wwyż z rozbiegiem godz. 9.00-skok w dal z rozbiegiem 

wieczorowych udali się do Londynu na godz. 10.45-bieg 400 mtr. finał godz. 59.4 -rzut oszczeoem 
mistrzostwa lekkoatletvczne Anglji godz. 11.15-rzut dvskiem godz. 10.15-bieg 60 metrów 
dwaj doskonali długodystansowcy pol- godz. 11.45-bieg 60 mtr. finał. godz. 10.45-rzut dvskiem 
scy Petkiewicz i Kusociński. Zawodni- Podaje się do wiadomości. iż w po- godz. 11.15- bieg 200 metrów. 
cy polscy przybędą do stolicv Anglji w wyższych zawodach mogą startować Wpisowe wynosi Zł. 5.~ od zawod-
czkartek, w piątek startować będą w zawodnicy zgłoszeni do P.Z.L.A., któ- niczki. 
przedbiegach na 1 milę, a w sobotę Pet rych wiek nie przekracza lat 18. Zgłoszenia opłacone przyjmuje Se
kiewicz 0 ile nie przegra biec bedzie w \Vpisowe wynosi Zł. 1.00 od za-, kretarjat Ł.O.Z.L.A. do dnia 4 lioca r. b. 

wodnika i konkurencji. do godz. 20.30. 
finale na 1 p:iilę, zaś Kusociński w bie- Zgłoszenia wraz z woisowem kiero-
gu na 4 mile. Obydwaj biegacze polscy 

Warta poznańska 
wyjeżdża na tournee 

Jak się dowiad·i.demv Warta !JOzuan 
ska wyjeżdża na tournee baltvc·kie na
tychmiast po ukończeniu tiierwszej run 
dy rozgrywek ligaw _rch. \Vviazcl z Po
znania nastąpi 11 lipca, 13 gra Warta w 
Wilnie z Ogniskiem, iG 1 18 w Rydze z 
Rigas f. C., następnie dwa mecze w Tal 
linie (21 i 23) z nieznaovm jeszcze prze
ciwnikiem, wreszcie 2b lioca w Liha7.1ie 
i Olimpją. Powrót do P0„mania nast~pi 
~7 lipca. 

Przed zlotem 
Makkabi w Antwerpji 

W dniu wczorajsz vrn udała się eks~ 
pedycja Makkabi na zlot klubów żydo
wskich w An!werpjL Z Polski wyjccha 
lo 161 zawodników w tern znani cięż
koatleci Barkochby łódzkiej Minc, Wajn 
garten i Sztern. Ekspedycje u ·1łską pr<' 
wadzi p. Rusecki i Link. 

W.K.S. protestule I 
W związku z przegranym przez W. 

K. S. spotkaniem w Pabjanicach z tam
tejszą Burzą w stosunku 0:1 dowiadu
jemy sfę, że WKS wniósł do WGD pro 
test, powołując sie na to. że w drużynie 
pabjanickiej grał nieupra wnionv piłkarz 
z RKS-u. 

~ Bogaty Kalendarzyk 
~lq~kich boksBrów 

O intensywnej pracy Sł. O. Zw. Bo
kserskiego świadczy ilość projektowa
nych przez śląski związek spotkań mię 
dzynarodowych. Bogaty kalendarzyk 
przedstawia sie następujaco: 3 się pnia 
Poznań - Sląsk, 17 sierpnia Kolonja
Katowice, 7 września Budaoeszt - Ka
towice, 21 września Niemiecki Sląsk -
Górny śląsk, 12 października Mona
chjum - Katowice, 1 listopada Katowi
ce - Sztokcholm lub Kopenhag-a, 7 gru 
dnia Katowice - Paryż lub Bruksela. 

Najbliższe spotkania 
A klasowe 

W nadchodzącą '600o0o i niedzielę 
odbędą się następujące sootkania o mi
strzostwo klasy A: ŁTSB lb - Tury
ści, Bieg - Orkan, Union - ŁKS lb, 
Burza - ttakoah, WKS - PTC. 

lód z ki Ruf omobilkluD 
zdoby/ dr_ugq nagrodę 

W samochodowym zjetdzie gwiaż
dzistym do Gdyni najłjczniei stawlły sk 
wozy pomorskie. Pierwsza nagra.IG 
zdobył klub pomorski, dru~a łódzki auto 
mobilkłub, trzecią Warszawa. czwarta 
Pozna1i. 

Szmidt z Unionu 
zaproszony do Warszawy 

Jak się dowiadujemy znanv kolarz 
łódzki Szmidt (Union), którv okazał się 
najlepszym sprinterem prowincjonal
nym zaproszony został na miedzynaro
dowe zawody kolarskie. które mają się 
odbyć w nadchodzącą niedziele. 

zaproszeni zostali na 14 i 15 lioca na mię 
dzynarodowe zawody do Amsterdamu, 
a 19 - 25 tegoż miesiąca do Kolonji. 

Legja niepokonanym 
zespołem w Lidze Czeska Słavla Robotnicze mistrzostwa Legja warszawska jest dotad jedy-

ularskiB mistrzostwa 
świata w BruksB!i 

P r ogram kola rskich mistrzostw świa 
ta w Brukseli obejmuje bieg sprinterów 
dla motorów i zawodow ców, Piłkę rowe 
rową, bieg szosowy dla amatorów i za 
.wodowców i bieg za motorami dla za
.wodowców . Cz,as trwania zawodów od 
22 ...- 31 vm. 

wygwizdana w Belgii kolarskie Polski nym niepokonanym zespołem w Lidze. 
. W siedmiu spotkaniach Legja straciła Słynna drużyna czeska Slavia bawi Jak już donosiliśmy odbvlv s!e uhle zaledwie trzy punkty, -zdobvwając 14 

la ubiegłej niedzieli w Belgji, idżie zmie głej niedzieli na szosie Struga ood Wa"' a tracąc 6 bramek. 
rzyta swe siły z jednym z nrowincjonal szawą, robotnicze mistrzostwa kolar- •••••M ..... e•••••• .... •• ..... c 
nych zespołów balgijskich. Po zaciętej skie Polski, w których brało udział 42 
walce czesi z ~rudem zwv~ieżvli 4;Z zawodnll·ó\' z Warszawy, !(rakowa, C:zgiaJ«:ie 
pr~yczer;i zostali wygwizdant urzez ~u Łodzi i Lwowa. Tytuł mistrza uzy~kał • " 
bhcz~ośc r.-ebraną .. na meceu. ProwlncJo Zawadzki (Skra ~ Warsząwa.). Łodzia · REPUBLJHE 
nalny z~s11ól be!guski S. C. Brm?g w ni ł nie zajęli niestety dalsze mieisca. '' 
czem n.ie ustępował renomowagett1.U ze vvvvwvvXXXXvv..., 
spotowi czeskiemu. , . . . ... .... .... ....,..._ ---~XI 
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Tunel pod La Manche 
nie powstanie 

. Londyn., 2 lipca . 
. Sprawa budQwy tunelu pod kanałem 

La Mańche została definitywnie roz
strzygnięta. w seinsie negatywnym. Iziba 
gmin odrzuciła wczO!l'aj wniosek o buao 
wę tunelu 179 głOtSami przeciwko 172. 

Londyn, 2 lipca. 
W czasie obrad w Izbie Gmin nad re 

zolucją w sprawie tunelu pod kanałem 
La Manche, Mac Donald zaznaczył, że 
chodzi nie tylko o to, czy tunel będzie 
się opłacał finansowo, lecz również i o 
to, czy budowa tunelu iest pożądana z 
punktu widzenia interesów 111.arodowych. 
Ma<: Donald zaznaczywszy, że Ba·ldwin i 
Lloyd George poparli decyzję rządu prze 
ciwną budowie tunelu, dorzucił, że po 
raz pier'Wszy rozważano następstwa po.. 
lityczne i dyplomatyczne budowy tUJ11.e
lu i że ci, '.którzy odpowiadają za prowa 
dzenie spraw za.g"rankznych doszli do 
wniosku, iż istnie.nie tunelu nie ułatwiło 
by bynaijmniej r-oli dyplomacji angiel
akiej. · 

· Rekord .nurka 
w dzwonie ze stali i zs szk/a 

Loaclyn., 2 lipca. 
Wedł-u:g doniesid z Nowego Jorku 

przyrodnik Beebe spuścił się w pobliżu 
wyisp Bermudkich w specjalnie skon
struowanym dzwonie ze stali i ze szkła 
na 460 m. pod powierzchnią morza. Do.. 
tychczas nurkowie zantlll'zalli się najwy
żej do głębokości 100 Dl. Pnyrodnik 
mniema, że zapomocą nowego apantu 
będzie mógł dOkonywać ba.daó 111a gtęibo 

_kości 900 m. ·pod powierzch.nhl morza. 

Dwaj niebezpieczni •41• „ ~ Ilio. d . a1a11 yc1 ~ -
usiłowali uciec z więzienia 

Wilno, 2 lipca. 
Nocy dzisłeijszej dwaj, zaqiknięci w 

separatkach naijniebupieczniejsi z po-t
ród więźniów na ł..ukiiszkach, Piotr Szał 
kowski, herszt osławionej bandy Rysia i 
Jan Dziadoń, obai skazani na ka.rę śmier 
ci, po iporozumie:niu się powzięli zamiar 
wyqostania się z więzienia. 

W tym celu iaopatrzyli się w piłki, 
któremi poczęili przepiłowywać kraty 
żelazne. 

Dziadoń pracę sw4 ukodczył w całoś 
ci i oczekiwał zna'lw swego towarzysza 
Szałkowskiego, któremu nie wiele ;ut 
brakowało do zupełnego przepiłowania 
kiraty . . 

Czujna straż więzienna iudaremtn.iła 
w porę plany bandytów. Obu zbrodnia
rzy unieszkodliwiono i Wldrotono w tej 
sprawie ener>giczne śledztwo. 

. Języ~ polski 
obowiązkowy w armji sowieckie; 

Moskwa, 2 lipca. 
Ręwolwcyjna rada wojenna w Mos

kwie wydała rozkaz do s7Jkół woj~&;o
wych~ przygotowujących oficerów czer
w·on'Ych, aby do Hcz:by ob~wiąz'kowego 
nau'czania jęzYków obcych został zaliczo 
~y jęiyk poN.ki. 

Po ukończeniu szkoły oficer sowiec
ki ;e·st wysyłany _na praktyczne studia 
n~d językiem do o·sad 'pols'kich na zacho 
dniei granicy Sowietów,· gdzie natu.ral
nie brudni się i wiełoma i.nnemi zawoda
mi ... " 

1930
1 

______________ _ 
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!1ra111ie :J lufłodnte .., po111fefrsu 

Czterej bracia Hunter, którzy - jak już donosiliśmy - przez blisko trzy ty. 
eodnle utrzymują się w oowietrzu. Pośrodku: samolot braci Hunter OP<lczas 
nabierania przy pomocy węża ~umowego paliwa, dostarczonego przez inny 

samolot. 

tloDJróf !Burda • 6łettaaa 
po udnło•eao 

Byrd, zwycięski dowódca wyprawy na biegun południowy, powrócił w tycb 
dniach do Nowego Jorku. Na zdjęciu Byrd witany triumfalnie na ulłcach te· 

aro miasta. 

€x-ftofser mar.su 
o ironie 

NacJonalłścJ niemieccy rozwineli osti· 
toi.o silną 'agitacje monarchistyczną. fx· 
cesarz Wilhelm Il mimo oodeszłego wie 
ku nie zrezygnował z tronu I zakuliso
wo kieruje z Dooru akcją prawicy nie· 

mieckłeJ. 

%111uc:ic:sin:o 
~fali no 

TOMSKI 

Na odbywającym się konl!resfe partJI 
komunistycznej w Moskwie przywódcy 
opozycJJ Rykow i Tomski wvrzekll się 
swoich poglądów. Dyktator Rosil, Stalin 

zwyciężył chwilowo na całeł linjl. )------------
Komisarz prohibicyinY 

oświadcza, iż należy zn
1

ieśó usta· 
• • , \ wę o zakazie sorzedażv wódki. 

Skazany na sm1erc . Nowy Jork, 2 lipca. 
· za zerwanie z sowietami Komisarz prohibicyj.ny na Nowy Jortk 

Rzym. 2 lipca. Campibeili uist11JI>ił po trzech latach z zaij-
Sekretarz sowiecki 'konsulatu gene-

ralnego w Genui, ' Aleksiejew, przesłał mowanego stanowiiSka. 
do amba.isa.do-ra sowieckiego w Rzymie W wywia.idzie p.rasowym Campbell 
oświadczenie, iż zrywa z Sowietami i oświadczył, iż na podstawie poczynio-
pragnie zamieszkać w~ Włoszech jako W repuJ;>lice potudn!owo-amerykańskiej, Boliwjj • (powyżej podaje1!1y ogóln~ wi- nych i>irzez niego obserwacji należy sta
emigrant. dok stol!cy tego pans_twa, La Paz), wy buchta knyawa rewoluCJa Na uhcach noiwczo znieść ustawę 0 zakazie spne-

Na wnios·ek ambasadora s~ najwyż La Paz doszło d.o kilkakrotnych krwawych stare. Prezydent SILES (u dolu i . 
szy w Mos!kwie sikazał Aleksieijewa zao- z prawa) p.odal się do dymisji oraz schronił się do gmachu poselstwa Stanów·1·· dazy alkoholu. 
cii;iłe na ka.rę śmierci. · Zjednoczonych. ------------------------------------------- ·-- ··~---------------------------------------------------. · YJ'ydawca:- Wydawnictwo „Republika". sp. z ogr. odp. Redaktor odpow. Jan Urobelniak. W druk. „Republiki", sp. z -ógi:'. odp. w Łodzi, Piotrkowska 49 ·i {ii, 




